IE... 


cach 


‘pmu? 


ucha. Ale nie 
ardzo rzadko 
je uległą. 

v pierwszych 
według mes 
jszy z dwoj= 
rząd wszyst= 
jatywy. Dru- 
ko dla formy 


orom. Widzi- 
zyznę, wyglą 
wnika, który 
zeszczy i po- 
niczym. Ż01a 
|, a on trzęsie 


trzegamy nie 
przedsiębio:= 
lowych, ariy- 
et \. departa= 
to słyszy Się, 
iwładni szej 
radę, ale je- 
jej się to nie 
je". 

itorek, prezć= 
ałów w spół- 
rszczać; mąż 
jekiedy robi 
ący władzę, 
v domu... Ale 
ło się im tax= 
wpływowi rys 


którą dopie- 
walić, że od- 
iusiał słuchać 
wa zgoła nic 
któ. ych ust3= 


Ine 


ara 


z. l 
| 
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łódź piątek 6 maja 1938 r. 


Gdzie jest taksówka nr. 1737? 


PORWANIE DOROSŁEJ PANNY 


Romantyczna sensacja Zgierza, 


ZGIERZ, 6.5. — Onegdaj wieczorem 
Zdarzył się w Zgierzu wypadek, który 
Wzbudził niezwykłe zainteresowanie w na- 
Szym mieście. 

Oto została porwana przez nieznanych 
"prawców z domu narzeczonego 18-letnia 

nryka Zylbersztajn. Od dłuższego czasu 
ochała się ona w operatorze kina „Venus“ 
P. Rybickim Jerzym, zam. w Zgierzu (ul, 

schodnia 6). Ponieważ rodzice Zylber- 
Szłajnówny niechętnie patrzyli na preten- 
denta katolika do ręki córki i chcieli od- 
nać od siebie narzeczonych, Zylbersztaj- 
ówna przed kilkoma tygodniami opuściła 
dom rodziców i zamieszkała u Rybickiego. 
utaj przyspasabiała się do przyjęcia wia- 
Y katolickiej. Tego już nie mogli znieść 
IJ rodzice i cała gmina wyznaniowa ży- 
dowska. Chwytano się wszelkich środków 
Y tylko Henrykę odwieść od tego zamiaru 
I skłonić ją do trwania w judaiźmie i po- 
Wrotu do rodziców. Chciano po prostu ją 
Sdkupić, co bardziej jeszcze zacieśniło wię 
ŻY młodych narzeczonych. Gmina interwe- 
Wowała u księdza, wszystko jednak na pró 
żno, Zylbersztajnówna wiernie trwała w 
śwym postanowieniu. Wreszcie chwycono 
SIę amerykańskiego sposobu. Po prostu 
Porwano ją. 

Rodzice Rybickiego posiadają własny 
Imek w niezałudnionej prawie dzielnicy 
Miasta przy ul. Wschodneij 6, gdzie zamie- 
Skiwała Henryka, Otóż onegdaj około go- 
tny 7,30 wieczorem przed dom zajechala 
kksówka, z której wysiedli dwaj mężczy- 
m atletycznej budowy. Jeden z nich zapu 
dł do okna i poprosił o otworzenie furtki 
Vejściowej. Rybicka wpuściła ich na pod- 

"ze. Wtedy jeden z nich oświadczył, że 
Przyniósł synowi aparat radiowy do na- 
Prawy, Podczas rozmowy Henryka zacieka 
Wiona niezwykłymi gośćmi wyjrzała rów- 
leż na podwórze, 

_, Wówczas z okrzykiem „bierz ją“ rzu- 
cil się jeden z nich na dziewczynę i porwał 
M unosząc do auta, Henryka jednak ude- 
„/Wszy dźwigającego ją draba, wyrwała 
E Się i poczęła uciekać w podv. orze. Niz- 
ty cały plac był szczelnie zagrodzony 

| "Ysokim płotem, tak że ją powtórnie schwy 
àno | mimo że w dramatyczny sposób bro 
nla się zaniesiono do auta. Rybicka oraz 
Iajdująca się na podwórzu praczka usi- 
l "Wały bronić porwanej, zostały jednak zbi 
P, l przewrócone przez drugiego osobnika. 
à scena trwała krótko. Mimo krzyku 


EEEE 
Dolar 5.26), 


l 

M Bank Polski notował dolary po 5.25 i 
W funty szterlingi 26.37, franki szwaj- 

| tSkie 121.15, franki francuskie 14.30, li- 
Y włoskie 22.40. 


i “u 


——- —— 


przerażonych kobiet nikt nie pośpieszył z 


pomocą, bo nikogo w pobliżu nie było, tak 


że auto bez przeszkód odjechało szybko w 
kierunku Łodzi. 

W taksówce tej obok szofera siedział 
jeszcze ojciec porwanej, który, jak stanow- 
czo stwierdzają p. Rybicka i praczka, 0- 
tworzył drzwiczki, by wpuścić dźwigające- 
go Henrykę draba. 

Po chwili dopiero przybiegli zaalarmo-= 
wani rozpaczliwym krzykiem kobiet prze- 
chodnie jednak wszelki ratunek skazał się 
spóźnionym. Zaalarmowano jedynie poli- 


cję, która wdrożyła enengiczne /ochodze- 
Zdołano ustalić, że była to taksówka 


nie. 
łódzka z numerem 173. 


Rybicki na swoją rękę poszukuje uko- 
chanej. Policja niewątpliwie szybko znaj- 


dzie kryjówkę Zylbersztajnóway, zwłasz 


cza, że porwano ją w obecności ojca i na 
pewno ne jego polecenie. Grozi mu też za 
odpowie- 


porwanie córki bardzo surowa 
dzialność. 


Romantyczne to wydarzenie wzbudziło 
w mieście zrozumiałe wrażenie i stało się 


tematem dnia. 


Lotnicy gen. Franco Wma 


[AZÓCILI 300 BOMA NA CASTELLON. 


100 domów uległo zniszczeniu 


SALAMANKA, 6.5. — Komunikat wiel 
kiej kwatery powstańczej donosi, że w pro 
wincji Castellon ataki nieprzyjacielskie z6- 
stały energicznie odparte. Pierwsze linie 
naszych wojsk zostały wyrównane przez 
zajęcie fermy Alcocedre — kończy komu- 
nikat powstańczy, 


WYBUCH BOMBY NA STATKU, 

MADRYT, 6.5. — Donoszą z Walen- 
cji, że wczoraj o godz. 13. w czasie bon: 
bardowanią „miasta z samolotów, jedna z 
bomb trafiła w statek francuski „Djenn*, 
pochodzący z Marsylii, Pożar, jaki pow- 
stał na pokładzie został szybko ugaszony; 
nie obeszło się jednak bez ofiar — kilku 
marynarzy odniosło rany. 


KOMUNIKAT „RZĄDOWY*. 
BARCELONA, Ministerstwo 


00. — 


obrony komunikuje, że ną froncie wschod- 
nim na odcinku pirenejskim wojska rządo- 
we zdobyły Plade Negua, Puig Casidros i 
Besan. Na froncie l.ewantu odparte zosta- 
ły ataki nieprzyjaciela na północ od Cie- 
ves de Vinromat. Nieprzyjaciel poniósł tam 
duże straty. 


OŻYWIONA DZIAŁALNOŚĆ LOTNIKÓW. 

BARCELONA, 6.5. — Ministerstwo lot 
nictwa komunikuje, że samoloty powstań- 
cze -dwnkrotnie utakowaty wczoraj Gaste|- 
loń de La Plaria, Około 300 bomb zrzic?- 
no na miasto, Przeszło 100 domów zosia- 
ło zniszczonych. W. ciągu dnią wczorajsze 
również dwukrotnie bombardowana 
Walencję, jednak liczba ofiar i strat, spo- 
wodowanych bombardowaniem nie jest 
znana. 


an 
5 


Sluzba meżałe w armii tureckiej 


GB w roli zawodowych sanitariuszek. 


STAMBUŁ, 6. 5. +— Jak donoszą z An- 
kary kobiety rozpoczną w najbliższych 1a- 
tach służbę w wojsku tureckim w roli za- 
wodowych sanitariuszek. W przyszłym ro- 
ku szkolnym zostanie otwarta specjalna 
szkoła, po której ukończeniu. absolwentki 


|zostaną wciejone do armii, gdzie muszą od 
| być obowiązkową służbę w ciągu przynaj 
| mniej 5 lat. 

Do szkoły przyjmowane będą kandy- 
datki w wieku od 16 do 23 lat, ale tylko 


zdmężne. 


Min. Kom. wyasygnowało dodatkowo 700 tys. zł 


na budowe dróg między Wilnem a granicą life 


WILNO, dnia 6 maja. 
Centrala Funduszu Pracy wyasygnowa 
łą Wileńszczyźnie dodatkowy kredyt w 
wysokości 2 i pół miliona złotych na pro- 
wadzenie robót drogowych. 
Dla Wydziału Powiatowego Wilno 


Ułośne małżeństwo wnuka ex-tesarza Wilhelma 


M 

kerent ślubu c 
cję Prinza, ksi 
Pa preten 

| *zdamie. 


ywilnego między wnukiem byłego cesarza Wilhelma II, 
cia Ludwika Ferdynanda pruskiego z wielką księżną Kirą rosyjską 
denta do tronu rosyjskiego wielkiego księcia Cyryla, który odbył s ę 
Śluby kościelne odbyły się w cerkwi prawosławnej w Berlinie i kaplicy 


1 


synem b 


ewangelickiej w Doorn, Í 


Troki przyznano 100.000 zł. 
wybudòwana zostanie 
Miedniki — Soleczniki. 

Do dyspozycji wileńskich władz wo- 

nowana została suma 
800.000 zł, Urzad Wojewódzki: z kredy- 
tów tych budować będzie drogi Wilno — 
Zawiasy, Wilno Mejszagoła i drogę z 
Orkan do granicy litewskiej. 

Roboty te częściowo zostały już roz- 
poczęte. 

Należy to dodać, że na budowę wspom 
nianych trzech dróg, poza wspomnianą su 
mą 800.000 zł z Funduszu Pracy, Mini- 
sterstwo Komunikacji wyasygnowało je- 


Z sumy tej 
droga na odcinku 


jewódzkich asyg 


szcze 700.000 zł. Łącznie więc władze wo 
jewódzkie dysponują obecnie kredytem w 
wysokości półtora miliona złotych. 


WILNO ,6.5 — W 
dywanym podjęciem n 


związku z przewi 
rmalnego ruchu ko 

wego z Litwą projektowane jest uru- 
chomienie między Wilnem a Kownem 
pociągów przez Ostate- 


trzec! 
rzec 


Zawiasy 


` Z 1a di cyz w t 


ej sprawie zapadnie w to 
czących się obecnie w Warszawie rokowa 
kolejowych polsko — litewskich, 


Ml: Leopold ten vem 
| 


uacn ie 


holenderskiej ks'ę*n ezki, 


BRUKSELA, 6. 5. — Król belgijski Le- 
pold przyjął zaproszenie od księżny ju- 
lianny holenderskiej, księcia Bernarda 

iężniczki Beatryczy. 
i chrztu odbędą się jak wia 
domo dnia 12 maja w:Hadze. 


na 
są - ctnac Í 
t CEZI ?R 


nt 


Ur ICZYSIO 


i 


mery: 
100.000 zt 
10.000 zł 
5.049 zł 
2.000 zt 


— 68350 
— 34633 
— 19129 
— 4447 8246 16620 


WARSZAWA, 6.5. — W dzisiejszym 
pierwszym ciągnieniu loterii klasowej wa- 
żniejsze wygrane padły na następujące nu- 


19184 


WOZIE PT  Ą, 
CENY UGŁOUSZEN: 


Przed tekstem t.j. 
a w. mm l tam 


1-sza strona 60 gi 
strzb tam; w tekźci 
50 gr., nekrologi 40 gr., zwycz, 15 gr 
strona 10 łamów. drobne 1% gr: zs wy 
raz, dla poszukujących pracy 10 gr 
najmniejsze ogłoszenie 1.30 gr, dh 
oezrobot. 1 zł. Ogłoszenia dwultołorow: 
50 proc: drożej, ogloszenia zsgranicz 
ne | trójkolórowe o 100 proc. drożej 
Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 20 zi 
Ceny ogłoszeń niedzielnych są o 26 pro 

droższe, 
za 1 w mm. w 1 tamie 
(strona 6 łamów), w wydaniu prówjr 
sjonalnym zł. 1.—, Za termin druku 

1 treść ogłoszeń administracja 

nie odpowiada, P. K. O. Nr. 602.880 


szer, 70 mm. 


w r 
|——TX EE WOW AE 


22245 41260 58245 70744 76023 110491 


118850 131376 

1000 zł — 1441 8256 17135 22311 
24492 35767 44382 55208 64169 64712 
81130 84546 85356 86828 88078 94316 
96612 104454 108228 113914 116046 
119549 120574 134823 144698 147028. 


UROCZYSTE OTWARCIE 


nowego poriu rybackiego we Władysławowie. 


Wczoraj odbyła się uroczystość poświęcenia najmłodszego portu rybackiego nad 


Bałtykiem Władysławowa, 


przy udziałe przedstawicieli rządu z ministrem Przemy= 


słu i Handlu Romanem na czele, Aktu poświęcenia dokonał ks. biskup morski Oko 
niewski, który poświęcił również nowootwarty Dom Rybaka, w którym będzie. się 
skupiać życie gospodarcze i kulturalne rybaków kaszubskich. Port rybacki 

wowo, został przemianowany dla uczczenia króla polskiego Władysława IV z dawnej 
Wielkiej Wsi. Na zdjęciu; Poświęcenie portu przez J. E. ks. biskupa Okoniewskiego. 


W. grupie uczestników uroczystości widzimy ministra 


Romana, 


Neapolitański dzień kanclerza Hitlera. 


DALSZE $ZCZEGOŁY POBYTU. 


NEAPOL, 6. 5. — Do Neapolu przy-| 15 minut potrzebnych na przebycie z mols 
był kanclerz Hitler o godzinie w pół dc|na pokład pancernika grzmiały działa 200 
dziesiątej rano w czwartek, Pociąg -zatrzy- | jednostek wojennych, zakotwiczonych szc= 
mał się na podmiejskiej stacji w Mergeli- rokim łukiem w zatoce Neapolitańskiej, — 
na, zamienionej dekoracjami kwiatów w je | Wrażenie było olbrzymie, Setki tysięcy Wie 


den żywy ogród. Na małym stosunkow: 


-|dzów zaległy wzgórza nad zatoką, obset= 


placu przed dworcem powitało kanclerza |wując manewry, przeprowadzone na wiele 


1100 fanfarzystów i doboszów 


hymnem , ką skalę, 
młodych faszystów. Na dworcu zjawili się 


Po przywitaniu kanclerza, rozpoczęły 


król i cesarz, następca tronu, książę Um- się manewry wypłynięciem pierwszej eska 


berto, ministrowie Ciano, Starace i Alfieri 


| dry z portu neapolitańskiego, która spotka 


Uroczysty orszak ruszył przez Via Elena, ła się z drugą eska Irą, idącą pełną parą 
bramą tryumfalną Via Caracciola do dwor-:z portu w Gaeta, Obu eskadrom towarzy»= 
ca portowego. Przed dworcem portowym szyły dziesiątki hydroplanów, 


odebrał kanclerz defiladę oddziałów hono- | 


Manewry trwały do godziny szóstej p3 


rowych wszystkich rodzajów broni oraz mi południu wśród wielkiego zainteresowania 
licji faszystowskiej, po czym udał się na gości niemieckich. 


pokład pancernika „Caveur', 


W czas:ei 


Dopiero po powrocie z objazdu C 0. p. 


Witepremier KWiatKOWiKi 


w akcji pojednania społceczeńsiwa. 


Wicepremier 


ESEA 
WARSZAWA, 6.5. 


Kwiatkowski opuścił wczoraj Warszawę 
i jako cicerone P. Prezydenta udał się W 
trzydniowy objazd Centralnego Okręgu 


Przemysłowego. 

Od kwestyj politycznych zwrócił się 
zatem chwilowo p. wicepremier ku tym 
zagadnieniom, tórę stanowią istotę jet 
działalności, jako realizatora 4-letniego pla 
nu inwestycyjnego. 


Koła poinformowane nie ukrywają, że 
Wicepremierowi Kwiatkowskiemu żywo I€- 
ży na sercu obrót wydarzeń, spowodowa- 
nych mową katowicką. 

Potwierdza się przy tym przypuszczał- 
nie, że przedwczesne 
czenia Paderewskiego utrudniło pozycię 
wicepremiera Kwiatkowskiego w 
słej dla całego kraju grze politycznej. 

Z początkiem przyszłego tygodnia wi 
cepreniier będzie z.powrotem w Warsza- 


głoszenie oświad- 


PAN 
agonio- 


LADETZE MAJ 1198 


wie i wtedy zapewne nagromadzona w 
międzyczasie zbiorowa opinia kraju da mu 
podstawę do nowego zabrania giosu w ka 


pitalnym veniu pojednania powaś- 
nionego i skióconego społecz :ństwa, 

Kraj w naprężeniu czeka na dalszą ak 
cję i dalszy rozwój katowicitej in''atywy 
Wicepremiera. 
eoram TUT PH ZEDRYRO ZE m 


Trzech kaakowców 
utomęło w jeziorze. 


KRÓLEWIEC, 6. 5 — Na jednym z 
jezior mazurskich w okolicy Olsztvna zda 
rzył się tragiczny W lek. Trzech spor- 
towców w wieku od 18 do 20 lat wypły- 
nęło kziakiem na jezioro z 
_ Nadmiernie obciążony kr*>k przewró- 
cit się i wszyscy trzej utonel 


Bt. 2 „CHO“ 
m 
KINO—TEATR Już dziś! KATARZYNA HEPBURN to drąmat młodej dziewczyny, nieuświadomio JEAN CRAWFORT, CLARK GABLE,w arcywesołej 
t 


komedii p. 


YzNi 


I HERBERT MARSHAL w filmie, 
który wzruszy do głębi każ 


IhuniOWANA nej, nie znającej życia pokutującej za błędy | A 
Ją swych wychowawców, Zbuntowana to dzięje ko | E E 
biety fałszywej moralności, NI UFAJ M z Z C Z 


IKAR 


. i kobietę p.t. , która jest ofiarą 
ZN Nast. prog.: Yoschiwara, Wkrótce; Przy komin ku I Zaczęło się w pociągu W soboty, niedzielę į święta bilety wolnego wejścia nie ważne. ! za 1 złoty. 
rzejazd 34 [el. 228-55 Pocz seansów vg 16-ej; w Święta, sob. | niedz, o g. 12-el; astuini seans o g. 22-ej. Ceny miejsc na pierwszy seans 25 i 40 gr., na pozostałe 25, 40 54.70 Francji 


UCZNIOWSKIE w dni powszedte do godz. 17 w śoboty | święta do godz. 16-ei po 25 gr., póżniej po ái groszy 


| 


180 groszy 


Odroczona rozprawa. 


(zy rozbierano uczennice 


podczas badań aniropomeirycznych ? 


LWÓW, 6.5. — Jak iyż w swolm czasje pa 


daliśmy w związku z artykułem na temat Ca 


Dziś przemówienie siron w procesie piotrkowskim 


Pewne światło na osobę głów 
nego — Dziechcińskiego rzuca na 
ta oskarżonego, która w rozmowie z jednym ze 
świadków oświadczyła wręcz, źe z tytułu kart 
rzemieślniczych „Dziechciński nie brał Żadnej 
. To, co robił, to tylko za wódkę”... Po 
ubiciu interesu chodzi! z Mortenfel 


ego oskarżo- 


PIOTRKÓW, 6 maja. — Sensacyjny proces 
16 oskarżonych o udział w  fałszerstwie kart 
rzemieślniczych mie przestaje frapować s4ero- 
kich kół społeczeństwa, 

Po zeznaniach oskarżonych z osk. Dziech- 
cińskim na czele w ciągu kilku ostatnich dni 
trwały nieprzerwanie zeznania świadków, za- 


bra 


Trzeczona 


Już praęd godz, 9 
į uczniowie, zapel- 


Korytarze 


komisję antropometryczną. 
z rana zebrały się 


młodzieńcz 


forsy” 


i do knajpy 


niając ponure 


czył 


Degtniński. wyrabiat kary Ciko zd Wódkę, 


å antropologicznych i  antrcpometrycznych 
zeprowadzonych we Lwowie w gimnaziumi 
tńskim, im. Król. Jadwigi i w X gimnazjum 
;skim, prokuratura pociągnęła do odpowie 
ialuości współpracowników „Małego Dzien - 
t red. Draniewicza oraz ks. Mansfelda Mar: 
ewskiego. W szczególności zarzucono im, Że 
wierdzili w tym artykule niezgodnie z praw» 
, jakoby badania te przeprowadzone były w 
osób gOTSZACY. 

Dwukrotnie odraczaną rozprawa, tocząca sit 
zed orzekającym sędzią okr. dr Cyganem 
owadzona byla wczoraj w da'szym € 4gu. 
Świadek dr Leszek Czarnik, podaje, że bral 
udział w badaniu chłopców w X gimnazjum i 
mote stwierdzić, że szczegóły na ten temat 
podane przez „Maly Dzienajk” mie odpowiada- 
je rzeczyw stości. 

Św. dr Stenzel, przewodniczący komisji, któ 
przeprowadzała badania, podaje, że Słyszu!, 
dziewczęta gorszyły się badaniami szeroko- 
i miednicy, natomiast chłopcy wcalę się mw 
lili na sposób badania W komisji reznającego 
dne dziecko mię było badane nago. 

Św. Webęrowa zeznaje, że dowiedziała się 
od swej córki, uczenicy gimnazjum im, Krol 
Jadwigi, iż niektóre uczenice są rozebrane w 
czasię badania. Zeznająca przeczy, jakoby dy 
rektorka gimnazjum im. Krój. Jadwigi mówia 
jej, iż bol się rozprawy sadowej, gdyż pod 
przysięgą musiałaby zeznać calą prawdę. 


Haytse 


aA er 


p 
p 
r 
K 
$ 
Ł 
ż 


LWÓW, 5.5, — Drugi dzień rozprawy wzbur 
dził wielkie reimteręsowanie, ponieweż miał? 
zcznawać mlodzież szkolna, badana już przez 


płazony koń na gpadzisiej, (role 


Straszny wypa 


Z Tarnowa donoszą: 

Na spadzistej drodze, wiodącej z Krzy- 
ża do Tarnowa, tuź obok zbiornika wody, 
doszło do wstrząsającego wypadku, które- 
go ofiarą padła G0-letnia staruszka, Tekla 
Milewska i jej Z0-letnia córka jedynaczka, 
Ewa, 


Kobiety szły do Tarnowa. Z tyłu jechał 
furmanką młody wieśniak z takowy. — 
W pewnym momencie urwał się orczyk od 
= 


(iagnienie 3 proc Premiowej 


bożyczki Inwestycyjnej 


I emisji. 


W dniu 5 maja 1938 r. odbyło się losQ- 
wanie 3 proe, Premiowej Pożyczki Inwesty- 
cvjnej 1 emisji. Pierwsza |liczba Oznacza 
nr, apligacji, druga — nr. serii, 

Razem wygranych 1.440 na sumę 2.300.000 
ztotych w złocie. 

560000.— 4T — 19907. 

125.000.— 36 11750 

50.060,— 35 — 12412 1 — 16279. 

25.000.— 15 — 10826 15 — 20523 

10.0600.— 5 — 9916 13 — 19746 is — 
295 18 — 33 — 11003 34 — 1701 19321 35 
-3073 36 — 12447 39 — 20187 40 — 11141 
2 — 2320 15813 43 — 5007 44 — 4538 45 
- 19082 46 — 22828 47 — 17748 48 — 
8321 21173 49 — 22541. 

2.600 zł. nr. 2 — 6333 10865 11126 12229 
196060 3 — 3227 5766 11843 1609] 22510 6 

- 3908. 4805 675 7382 11234 12666 10792 
19196 20351 21983 7 — 8487 8780 17573 
20535 20644 3 — 903 6068 10828 10952 
13610 14569 15002 16859 20410 22558 12 
11138 17121 2517 8909 11215 15265 19479 
19604 20191 21052 13 — 1744 3556 10639 


"il 


4 


12227 19568 14 — 7627 1215 1203 19182 15, 


-- 2117 3372 3878 5166 9873 10193 11122 
17574 17620 21968 20 — 2005 2882 14940 
15099 20497 22 — 3528 3502 12786 15744 
16500 23 — 3616 7486 8492 8629 9353 9613 
13514 17170 19487 22891 24 1660 6463 


«198 10420 13754 16878 17152 18756 18903 
4504 5596 0440 15313 18011 32) 


Aresztowanie niebezniecznego 0SZU 


29044 28 — 


16879 11380 13807 20272 22938 33 — 
190 4282 4309 12624 14041 36 2036 3852 
13354 18541 19801 38 — 1187 4100 6984 19 

0697 22 — 6044 27 — 217 32 — 9778 36 


| 1057 38 — 9357 39 — 4095 
50 — 7122. 


16346 38 


42 — 10351 


500%0,— 3 — 11602, 19668 20266 5 — 19359 
11176 7 — 6466 10004 8 — 223] 10507 9 — 1509 
13 — 1129 19910 11 — 13210 14 — 391 9597 


i3716 15 — 10514 16 — 5468 13256 17 — 7071 
— 8074 24 — 7135 


19 — 19963 20 5767 21 
10210 25 — 10965 26 — 18159 19462 27 — 423 
29 — 1505 30 — 14063 31 16241 32 — 1427 


10753 18223 189995 42 — 5282 8516 11036 12459 


13706 14041 19014 19457 19852 20875 44 — 354 
9 16720 17163 18355 46 6254 8657 17587 
1518 21607 47 3347 7402 13754 17261 14571 
3 — 2566 9766 14772 14787 20316. 

1.090 z! nr 13 555 1338 3086 3766 4897 
uA 5381 9485 10043 13435 14021 14049 17:63 

) 22126 25 — 3887 4334 4748 5574 

15 9307 13316 14333 14919 14970 

609 19955 28 1136 1404 2169 3067 


80 8442 10426 11517 13714 15792 
744 21937 29 — 814 2612 6028 
563 10552 15398 17087 18% 
2169 22436 41 — 416 1204 1233 1769 1860 


SANT 


7234 


772 
él 


1388 4277 4397 4442 5257 6291 7259 8790 10453 

11730 11837 13549 13775 13855 10623 1659 
17933 19785 19836 20409 20522 210J0 21783 
46 — 7829 10215 10548 11925 12194 1419; 15262 


5646 16787 t6ż48 16874 17504_17555 15329 7195 
8 — 10167.) 


16348 2195 | 


15 19157 20458 20863 


Sądu Okręgowego, 

Na wstępie adw. Przyjemski, ze względu na mo- i 
ralność publiczny, celem zapobieżenia niczdrowej | 
sensgcji oraz by nie krępować zcznejącej modzie- 


wniosek 


i S 
zurzydzenie Mjności 


áy, Stawia o rozpra* 
wy. Prokurator przychyla się do wniosku obrony. | 
Trybunał zarządza tajność obostrzoną, tj. bez wy» | 


mieniania nawet nazwisk młodocianych świadków. | 

Po opróżnenia sali z wezwano 
wszystkich świadków, tj. sześć uczenni” z gimnazjum 
Królowej Jadwigi i sześć uczniów gimnazjum X., 
celem ściągnięcia personaliów. Następnie świadka- 
wie składają pojedyńczo zeznania, najpierw uczen- 
niee. Zeznania poszczególnych świadków wwały stor 
sunkowo długo, widocznie Sod prowadził bardzo 
szczegółowe badągia, Po przesłuchaniu wszystkich 
uczennic przewodniczący zarządził o g 1130 daie- 
sięciominutową przerwę. 

Po przerwie przystąpione do przesłuchania ucz- 
wiów, które trwało około półtorej godziny. 

Po g 18 zakończono postępowanie w drugim 
dniu rozprawy, przy czym Sad odczytał pismo Ru- 
rutorium Szkolnego Lwowrkiego,  zawiadumiające 
że z powodu odbywających sią matur powołani 
świadkowie + nauczyciele mie mogą się stawić. 

Ze strony obrony zgłoszono wniosek o ponowne 
doręczenie wezwań nieobcenym świadkom oraz 0 
sprowadzenie g Ministerstwa W. R. i O. P. projo- 
kółów badoń w gimnazjach Jwowskich. 

Przewodniczący po wyjaśnieniu, że Ministerstwo 
dkiów sprawy przesłać nie chce, zoczędza odroczenie 
rozprawy. Następna rozprawa odbędzie się prawdo- 
podobnie g końcem moja, lub s początkiem czerwca 


publiczności, 


Z z NN 


ek dwu kobie 


wozu i począł bić konia po tylnych nogach. į 
Zwierzę, przerażone niespodziewanymi u- 
derzenianj — spłoszyło się i popędziło ur- 
wistym traktem jak szalone. Nadomiar złe- 
go, woźnicy, pragnącemu gwałtownie za- 
hamować rozpędzonego konia — urwały 
się. lejce. W. tej samej, niemal AS Ri 
koń i naładowana fura wpadły na IUące ko- 
biety. Straszliwie zmasakrowane, furman- 
ka wlokła kilka metrów po kamienistej dro 
dze, Pechowy furman udzielił ciężko ran- 
nym kobietom pomocy j odwiózł je pod 
ul. Nowodąbrowską, skąd zabrała je ka- 
retka pogotowia do szpitala powszechne- 
go, Młodsza z ofiar nie odzyskała dotąd 
przytomności i jest w agonii, Starsza, nier 
co lżej ranna, również dogorywa. 


CHŁODNE NOCE 


Stan pogody w ŁLedzi. 


ŁÓDŹ, 6. 5. — Dziś o godz, 9 rano tèm- 
peratura w śródmieściu wynosiła 7 stopni 
powyżej zera, W ciqgu nocy ubic głęj najniże 
sza ciepłota wynosia plus 1 stopień (za mia 
stem 1 stopień poniżej zera). Ciśnienie baro- 
metryczne spadło do 750 milimetrów. Pogo- 
da wirzyma się słoneczna i sucha. 


Wiatry z kierunków południowych. 


wo 
i KOLONUG 


wezwanych nu sprawę w łącznej liczbie 212, 
Jak wiadomo enuncjacje te poprzedziły ob- 
szerne wywody delegata fzby Rzemieślniczej w 
Łodzi mgr. Edwarda Jaworskiego, który przed 
sądem okięgpowym w Piotrkowie stanął w cha 
rakterze rzeczoznawęy, Wskuzał on sądowi tech 
nikę przyznawania i wydawania kart rzemie- 
ślniczych, będących źródłem zysku i oszukań- 


| czych machinacyj oskarżonych, 


Tłumnie zalegająca codziennie salę sedo- 
wą publiczność z żalem stwierdza fakt, że 
wśród gromady oszustów - żydów znajduję się 
Polgk — Dziechciński, — człowiek nieszczęśli- 


wy. 

Spośród plejady oskarżonych opinia publiez- 
na na pierwszym miejscu stawia Mortenfelda, 
oraz Goldherszów — jako największych mache 
rów, 

Mortenfeld jest prezesem Zw, Rzemieślników 
żydów w Piotrkowie i odgrywał w machina- 
cjach z kartami rzemieślniczymi rolę pośred- 
niką, 


pokoją 


przebieg 


Sprawa majstrów fabrycznych jeszeze nie załatwiona 


ŁÓDŹ, dnia 6 maja. =- Jak donosiliśmy, w 
dniu wczorajszym rozpoczął się w godzinach 
rannych ogólny strajk brukarzy, zatrudnionych 
na robotach Zarządu Miejskiego. 

Btrajk objął poza brukarzami także i robot 
ników wykonujących czynności pomocnicze, któ 
rych zatrudnienie uzależnione jest od pracy bru 
karzy wykwalifikowanych, 

Jednocześnie delegacia zwiążkowa CHZ,Z, 
udała się do Zarządu Miejskiego, celem odby- 
cja konferencji w sprawie żądań strajkujących. 
Delegacje przyjął wiceprez. Kozłowski wraz z 
nacz, wydziału technicznego, inż, Rybołowi- 
czem, nacz, wydziału komunikacyjnego » budo” 
wlanego inż. Bajkiewiczem oraz kierownikiem 
oddziału drogowego inż. Lipskim, 


Po wysłuchaniu delegacji, która raz jeszcze 
sprecyzowała swo żądania: pełnego tygodnia 
Pracy +. W. „opola 
bijaczy 1 płyciarzy * 
cji wiceprezes Kozłowski uzasadnił trudności w 
realizacji postulatów brukarzy wobec ustalania 
warupków płacy i pracy centralnie — dla ca- 
łej Polski. 

Jedynie postulat pełnego tygodnia prący wy 
daje się być bliski realizacji, gdyż z dniem 9 
maja — tj. od poniedziałku praca prowądzo 
na będzie na 5 dni w tygodniu, przy czym istnie 
je nadzieja, że z czasem ilość dni pracy zwięk- 
szona zostanie do 6 dni, 


Wobec niepowodzenia brukarzy na konferen- 
cji związek postanowił strejk kontynuować. 
Strajk ma przebieg spokojny, 


PONOWNA KONFERENCJA W SPRAWIE 
MAJSTRÓW, 


Konferencja w sprawie likwidacji zatargu 
majstrów w Widzewskiej Manufakturze; jaka 
się odbyła wczoraj w XIII obwodzie Inspekcji 
Pracy — nie doprowadziła do uzgodnienia sta 
nowisk stron, 


Przedstawiciele firmy wysunęli propozy- 


cję stosowanie takich stawek, które delega- 


cja majstrów zgóry odrzucila, uważając je 
za niemożliwe do przyjęcia. Ze swej strony 
stawek 


majstrowie zażądali przywrócenia 


dem i innymi współoskarżonymi 

Spośród żydów oskarżonych o fałszerstwo | 
kart rzemieślniczych nie małe znaczenie dilaj 
sprawy posiada przestępstwo Krakguera „o 
norowego* prezesa Cechu Fryzjerów Żydów w 
łodzi, Krakauer „zainteresowany sobi» 
ście w fałszerstwie dwu kart rzemieślniczych, 

Jak wspomnieliśmy obecni na sali świadko* 
wie i publiczność z żalem stwierdzą fakt wmie 
szania Dziechcińskiego w „żydowskie 
Niektórzy świadkowie w zeznaniach swych pod 
kreślali szereg okoliczności, które sprawiły, że 
Dziechciński znalazł się na ławie oskarżonych. 

Oczy osób z publiczności niejednokrotnie kie 
rują się w stronę ławy oskarżonych, gdzie sie 
dzi Dziechciński, Jest blady — piętno spędzo- 
nych w więzieniu około 14 miesiecy.. 

Zeznania świadków zakończyły się wczoraj. 
Dziś nastąpią przemówienia stron. Ławę obroń 
ców reprezentuję 7 obrońców, 

Jak słychać oskarżonym grozi kara do 5 lat 
więzienia, 


Jest 


sprawki”, 


strajku Drakar. 


w sprawie 


cji Pracy następna konferencja 
ceramicz- 


Umowy zbiorowej w przemyśle 


notariuszow 
miat pani Suchestow obiękty wartości około 500 tye 


BiQĄCY 


miesiącem, 
którzy w Czechosłowacji tuż nad granicą zorgani* 
zowali szereg ośrodków propagandy antypolskiej, 


kowskiego przy drzwiach zamkniętych, 
p. 


e 


i5 


4 


Nr f 


ZDARZENIA 1 WYPADKI, 


E (—) Frank ustabilizował sip na kursie 179 fran. 
| ków 


za 1 funt angielski, czyli niespełna 7 franków 
Anglia í Stany Zjednoczone uznaly akcje 
za zgodną z układem monetarnym, Zama- 
się powrót kapitałów. z zagranicy do Francji. 
(—) W Neapolu odbyła się przed Hinerem ol- 


brzymia rewia floty włoskjej, złożonej z około 200 
jednostek į efektowne ćwiczenia lodzi podwodnych. 


W ezu: 
„teil 


Czła zatoku była ilaminowana. Na stokach 
wiosza jaśniał gigantyczny napis świetlny: 
Hitlert“. 

(—) Nabywcy majątków żydów w Niemczech ma 
szą wpłacać całą sumę nie sprzedającym, leez do 
Banku Rzeszy, który wydawać będzie żydom spe- 
cjulne bony skarbowe. 

(—) Były premier Rumunii, Goga, uległ atakowi 
paraliżu. 

(—) Prezydent Rzeczypospolitej udut się sper 
cjałnym pociągiem un objazd Centralnego Okręgu 
Przemysłowcgo, selem zapoznawią się z inwestycje 
mi i pracami, prowadzonymi na tym terenie. 

(—) Na tle pogłosek o tym, że książę Michał 


Radziwiłł zerwał ostotocznie z panig Żanetą Sue 
chestow, mówią, że zamierga gna wystąpić na drogę 
sądową o zrealizowanie darowizny, na który książę 


Radziwill zrobił gapis w jesieni roku ubiegłego. — 


W zapisie tym, złożonym w kanrclarii jednego 2 


kaliskich, Michał Radziwill dorować 


złotych. 
(—) Wczoraj rząd Czechosłowacji odpowiedział 


na notę rządu polskiego, doręczoną w Pradze przed 


a dotyczącą działalności komunistów, 


Rząd Czechosłowacji, w nocie złożonej wczoraj 


rządowi polskiemu, uznał, że podane przez polską 
dużbę dyplomatyczną dane odpowiadają prawdzie 
i wobec tego zobowiązał się do przednięwzięcia kro 
ków, mających na celu przeciwdziałonie antypolskiej 
propagandzie komunistycznej 
chosłowacji, 


uprawianej w Cze- 


(—) W procesie przeciw b. dyr, Midhslskiemu 


i b. posłowi Idzikowskiemu zcznawał wezoroj m, i 
b. dyrektor Izby Skarbowej w Łodzi, a obecnie wa 
Lwowie, p, Kucharski, który składał zeznania dor 


tyczące zabiegów firmy Halberstadt w Łodzi w spra 


wie zaległości podatkowej w kwocie pół miliona 
złotych. 


Wbrew wzaradojeniom p. Kucharskiego, Michal- 
ski obpiżył tej firmie podatek | zniósł rygory. 

Po zeznaniach świadków Kostrzewskiego 1 Rut 
zeznaw 
Kolanowski. 
Na konie: zeznawał dyrektor ceł we Lwowie 
Galster, po czym rozprawę przerwano do dnia dzie 
siejszego, 


Vi otychczasowe zaDie l á e- 
pym. D DECZEROWE 7 bieg: pig dały F (—) Sąd Okręgowy w Warszawie ogłosił sensa- 
ih cyjną upadłość konsorcjum filmowego „Pantafiłm”, 
ZLIKWIDOWANY ZATARG W KONSTAN- które wyprodukowało film lotniczy  „Dziowczyoś 
szuka miłości”. Jak się okazuje z rejestru rądowe 


TYNOWIE. 


W Konstantynowie zlikwidowano zatarg 
o «mowę zbiorową dla tkaczy ręcznych= 
chałupników. Po długotrwałych rozmowach 
pod przewodnictwem inspektora inż. Szum- 
skiego przedstawiciele stron uzgodnili wa- 
runki, ustalając dla tkaczy ręcznych-chałup 
ników w Konstantynowie płace w wysokości 
67 proc, stawek, określonych w dniu 3 lu- 
tego orzeczeniem inspektora II] Okręgu dla 
tkaczy ręcznych, 


26 iaat © UKŁĄD ZBIOROWY. 
Dziś: odbędzie się dalszy ciąg rozmów 
w Inspekcji Pracy w sprawie układu zbioro- 
wego dla ręcznych drukarń tkanin. 
i 
DALSZA INTERWENCJA W SPRAWIE 
HAEBLERA. 


Odbyło się w zw. kiąsowym ogólne zeba- 
nie delegatów robotniczych przemysłu włókien- 
niczego, na którym poza sprawami organizacyj 
nymi zastanowiono się nad losem robotników 
Hacblera. W sprawie strajku podjęte będą dal 
sze interwencje, Delegaci zaznaczyli, że w ri- 
zie, zdyby te ostatnie zabięgi nię dały rezul- 
może dojść do ponownego strajku pro- 


go, właściejelem „Pantafilmu” sgs prezes Akademii 
Literatury Wacław Sieroszewaki,  członck PAL 
F. Goetel j b. dyrektor działu literackiego w Pole 
skim Radio, M, Weronicz. c 

(—) Na ulicach miasta rozlepione zostały obe 
wieszczenia dowódcy Okręgu Korpusu nr IV o por 
wołaniu podoficerów | szeregowych rczerwy na ćw 
czenja wojskowe w roku 1938-—1939, Powołani os 
trzymają imienne korty powołania, ponadto wszy” 
sey ci, którzy nie odbyli ćwiczeń w roku ubicgły ue 

(—) Wczoraj bawił w Łodzi dyrektor deparia- 
montu więziennictwa w Miwistertwie Sprawiedliwo* 
ści, p. Tadrusz Krychowski, b. prokurstor 
kręgowego w Łodzi j wygłosił odozyt „o nowocześ” 
nym więziennietwie, ; 

(—) Kontrolerzy Miejskiej Inspekcji Budowla 
nej w Łodzi otrzymali umundurowanie zbliżone 
mundorów Policji Państwowej. 


ść 


S$kandaliczny wniosek 
w sprawie komunisty Pasternaki 


WARSZAWA, 6.5. — Związek Zawodowł 
Literatów Polskich w  Warszawię powziął nå 
walnym zebraniu wniosek 80 głosami przeć 


e r i 8 głosom, żadający interwencji zarządu głów" 

testacyjnego w całym przemyśle włókięnni- | Mego Związku w sprawie L. Pasternaka. 

iici Jak wiadomo komunista L. Pasternak prze” 
bywa obęcnie w Berezie Kartuskiej, osadza 
przez władzę na skutek alarmów  oburzeńć 


a du Lion 


Bonierajia Czerwony AIi! 


opinii całego społeczeństwa polskiego po WY” 
drukowaniu przez Pasteraaka w tygodniku Hb” 
morystycznym wychodzącym we Lwowie wić 
sza obrażającego godność kobiety-Po'ki 


mmn sne 


ZYCIE PABIANIC, 


arbitrażowych do czasu podpisania ogólnej 
umowy dla majstrów, W razie gdyby prze- 
pisanie to nie nastąpiło w ciagu pół roku — 
majstrowie gotowi są do podjęcia pertrakta- 
cyj o unormowanie stawek na terenie Wi- 


Pięcioro dzieci w 


natrysków dla dziatwy szkolnej, która obecnie 
korzystać musi z łaźni prywatnej Hrmy Kit- 
sche i Ender przy czym w jedej wannie ze 
kąpać się musi jedno 


sta 


| 

IE łaźni mieiskiej, 
| wzg'ędu na małą jlość 
| 


częśnie po 5. dzieci, ZNOSZĄC prawdziwe męki. 


5 mala biegi ko'aT 


sobota 


Kiedy zostanie wykończona łaźnia? 


jednej wannie: 


m 


dzewskiej Manufaktury, y «38 aiia W a í 
, g A Bó CZOTE saii A= 

W dniu 11 bm. odhędzie się następna kon| pa S rD "Nowości" osa ul. Kościuszki| wodników ponad lat 18, 10 km dta kobiet si 
ferencja w tej sprawie, przy czym przedsta”) „r 44 odbyło sę posiedzenie Rady Miejskiej lat 18, pięcioból Wojskowo-Sportowy, harcefie 
wia ostatecznie swe stanowisko, W związku] m Pabianic poświęcone pierwszemu czytańiu bieg z przeszkodami i ognisko. W niedzi w 
z tym związek majstrów nie liczy Się z MO-| igzetu na mastępny rok obrachunkowy. Bud- dnia 29 maja przed południem nabożeństwo sę 
|żliwością podjęcia strajku mna terenie Wi- set ten w opracowaniu Zarządu Miejskiego usna kościęę św. Moteusza, po poludniu na Stage zę 
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powszechnych, średnich, 
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Zgłoszenia do zawodów W poszczegól 
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Nowy Jark, w maju. 
Są wydarzenia dnia codziennego, które 


są geiowymi tematami do scenariuszy fil- 
Er" zel, Należy do nich tajemnicza h'sto- 
ria o materiale wybuchowym K—U—F, 
Pred kiku tygodniami pułkownik Fitz- 
Sii ons, urzędnik amerykańskiego depar- 
lerizniu wojny, przedstawiony został w 
pewnej waszyngtońskiej restauracji pèw- 
nma inżynierowi, niejakiemu A. H. Hanno- 
vcrowi. Jak się potem okazało, spotkanie 
te zaaranżował A. H. Hannover. Musiał on 


wiedzieć o tym, że Fitzsimmons był dość 
Snie zadłużony. Gdy znajomość trwała 
üinðczy czas, Hannover zaprosił Fitzsim- 
nona do swojego majątku na partię golfa. 
Puwkownik przyjechał, lecz ku swojemu 
zdumieniu nie zastał żadnych gości. Hanno 
ver usprawiedliwiał się i poprosił pułko- 
wnika, ażeby wziął udział w małym po- 
kozie. 

Po kilku minutach inżynier zaprowadził 
Fitzsirmnonsa na niezabudowany teren, roz 
ciągający się na przestrzeni wielu morgów 
za ogrodem domu. Wyjął z portfelu złożo- 
ny papier, podobny do papieru, jakiego się 
używa do proszków w aptece, wysypał żół 
ty proszek na ziemię i przyłożył do niego 
płonącą zapałkę. Proszek nie zapalił się. 
Potem połączył Hannover metalową płyt- 
kę, na którą wysypał proszek, z kablem i 
puścił prąd elektryczny. Znowu nie było 
żadnej reakcji. Wziął młot i uderzył nim w 
proszek. Proszek nie reagował, Wkońcu 
wyjął flaszęczkę, nalał z niej na proszek 
kilka kropel, chwycił Fitzsimmonsa za rę- 
kę i pobiegł z nim co sił do ogrodu, od- 
dzielonego od terenu płaskim wałem, usy- 
panym z ziemi. Upłynęły trzy minuty potem 
nastąpiła straszna detonacja, Ziemia i ka- 
młenie leciały na kilkadziesiąt metrów w 
górę i spadły w odległości 250 m. do 
ogrodu. 

Gdy Fitzsimmons zbadał miejsce wybu- 
chu, stwierdził, że tam, gdzie wysypany 
był gram żółtego proszku, wyrwana była 
jama głębokości trzech metrów, a szero- 
kości jedenastu metrów. Więdza i minister 
stwo wojny nie znały środków wybucho- 
wych o takiej pręźności. Fitzsimmons za- 
mierzał zdać o tym Ao swoim przełożo- 
nym, ażeby zajęli się bliżej tym strasznym 
wynalazkiem. 

Teraz dopiero okazało się, że Hanno- 
ver zwabił pułkownika do swojego domu 
wiejskiego, a nie użył normąłnej drogi i 
nie wysłał swego wynalazku wprost do 


$ 


Adam Czekalski 


KSIĄŻĘ 
sie žen 


Powieść 68 


Wyjaśniona tajemnica puszczy. 


liona, 


tówkę, 
stwa i 


ekspedycja Waldecka, która po- 
szukiwała przez szereg miesięcy 
w dziewiczych fjasach Ameryk! 
ołudniowej śladów zaginionego | 
przed 10 laty lotnika Pawła Red- | 
ferna, Wałdeck stwierdził, że 

Redfern spadt z maszyną o | 


z brytyjskiej Gujany powróciła 
l 
| 
j 


czas lotu transkontynentainego 

w puszczy i ranny, dostał się do | 
niewoli Indian, którzy go meie- 
gnowałj i czc'li jako bóstwo, Red | 30: 
fern zmarł dopiero niędawno | 
wskutek choroby tropikalnej. Na į 
zdięciu: Paweł Redfern, i 


ale jednocześnie 
przewrotnie zatrzymują w kraju. 
— Właśnie, właśnie... — przytaknął ordynat, a Ja- 
nuary, zachęcony tym, jął prawić dalej: 
— Dlatego, najjaśniejszy książę panie, 
wręcz przyjąć propozycję. W ten sposób wesprzemy się 
finansowo i wytniemy takiego 
Ludwice, że długo będzie czuła ból. A mając płynną go- 
małżeń- 
wszelkim 
dla nas najlepszym 
i najwonniejszym nektarem, który dla przeciwników tru- 
cizną okazać się może. 
Ordynat był po prostu zachwycony sposobem rozumo- 
Słuchając go, biegł za Ścieżką 
jego myśli i w duchu przyznawał mu całkowitą rację. 
Tak, tak właśnie należy uczynić. 
mścić się na wrogach, którzy zagradzają mu drogę 


przeszkodom. 


wania swojego adlafusa. 


czpieczny wynalazek inżyn era 


rasziiwy materiał wybuchowy K-U-F 


Tajemnica zabrana do grobu. «u 


ministerstwa wojny. Hannover prawdopo- ,agentka tajnej służby, łudząco podobna de | klucz, następnie wydobył rewolwer i strze- Ap | 


dobnie chory umysłowo, zakochany był 
beznadziejnie w pani Jenny Owen, żonie 
bezpośredniego przełożonego Fitzsimmon- 
sa. Owen kazał raz wyrzucić inżyniera ze 
swego domu. Fitzsimmons miał więc za- 
aranżować spotkanie pani Owen z Hanno- 
verem w jego domu wiejskim. Jeśli puł- 
kownik zgodziłby się. na zaaranżowanie 
spotkania, ministerstwo miałoby wówczas 
| saosobaość nabyć K—U—F po przystęp- 
nej cenie, Jeśliby odmówił, Hannover miał 
„zamiar donieść władzom o długach pułko- 
| wnika, a prócz tego dokonać zamachu w 
Waszyngtonie. 

Fitzsimmons użył więc podstępu; zgo- 
dził się pozornie na propozycję Hannovera. 
Gdyby był odmówił, następnie byłyby nie- 
obliczalne. Fitzsimmons przyrzekł spotkać 
się nazajutrz z inżynierem i załatwić do tej 
pory całą sprawę. Ponieważ nie można by- 
ło liczyć na to, że Hannover wyda dobro- 
wolnie tajemnicę chemicznego składu pro- 
chu K—U—F, Fitzsimmons i kilku urzęd- 
ników obmyślili następujący plan: 

Fitzsimmons miał zawiadomić nazajutrz 
inżyniera, że pani Owen gotowa jest przy 
być sama otwartym samochodem.  Zato 
miał się Hannover zobowiązać wydać ta- 
jemnicę materiału wybuchowego do 24 go- 
dzin. Pani Owen nie wiedziała nic o całym 
spisku. Zamiast niej pojechała pewna 


Przyślij mi 10 tys ecy dolarów... 


List z pogróżkami do Forda. 


zaaresztowali w San 


Agenci policyjni 
p e. do Detroit 22- 


Angelo, Tex. i przywieźli 
letniego 
Earl Gray'a, alias Earl Jones'a, który przy- 
znał się do przesłania listów z pogróżkami 
do Henry i Edsela Fordów, z żądaniem wy 
płacenia mu 10.000 dol. 


Treść tych listów była następująca: 


„Jeżeli Pan możesz wydatkować 100 
tys. dolarów na radio, to możesz też wyło- 
żyć 10.000 dol. , jeśli pragniesz zostać prz 
życiu. Przyślij mi 5.000 dol. w banknot 
5, 10 i 20 dolarowych, ao esując Earl Jo- 
nes, General Delivery, Detrof. Jeśli dasz 
znać policji, lub też nie przyślesz, to twe 
życie, oraz życie członków twej rodziny 
nie będą warte „nickla”, Poinformuję, kie- 


Zatem powiadasz?.. i 


— Powiadam, w. ks. m., że trzeba chwytać okazję, 
póki się nadarza, 
— A jeśli rodzina podniesie gwałt? — wahał się je- 
szcze ordynat, 
— Niech podniesie. Wolno przecież psom do księży- 
ca wyć, ale ugryźć go nie mogą, bo za wysoko. Wolno 
zatem i rodzinie oponować. 
dzieckiem, któremu to lub owo nakazać można, Cóż to, 
u kaduka, nie jestżeś najjaśniejszy książę panie człowie- 
kiem dojrzałym i pełnym rozumu statysty i męża? Jakież 
prawo ma ktoś stawać na drodze do szczęścia drugiemu 
człowiekowi? 
» — Kusisz mnie, Politku.., 
— Nie kuszę bynajmniej, najjaśniejszy książę panie, 
ale widząc rzeczy jasno, powiadam to, co czuję, Z jakiej- 
że to dobrej racji mielibyśmy się wyzbywać ćwierci mi- 


gdy rodzina najjaśniejszego księcia pana 


palcem nie kiwnie dzisiaj, by nie dopuścić do zaciągania 
przez nas długów? Czy ich to nie powinno boleć, że my 
jesteśmy bez grosza w kalecie? Czy oni wszyscy tam, 
z księżną Ludwiką na czele, nie powinni dołożyć wszel- 
kich starań, aby nas zaopatrzyć w mamonę? A jednak te- 
go nie czynią. Na honor domu, to umieją się powoływać, 
pieniądze z ordynacji 


nasze własne 


tym łatwiej doprowadzimy do naszego 
osiągniemy pełnię szczęścia wbrew 
Zemsta. taka będzie 


szczęścia, 
Powstał i uśmiechając się, powiedział do Polityńskie- 


— Od dzisiaj mianuję cię moim kanclerzem. Wieczo- 
rem wystylizujesz odpowiedni dokument, a my go podpi- 


młodzieńca, niejakiego Wesley |tnił się on do Texas, niebawem jednak sam 


A książę nie jest przecież 


ja doradzam 


szczutka w nos księżnie 


W takim sposób ze- 
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W Cleveland miała micisce straszna 

tragedia rodzinna. W mieszkoniu |ulii Toth | 
lat 41, zjawił sę jej były mąż, Ladis Fiogye 
ilat 47. Wszedł on wprost do sypialni swo- 
jej bylej żony i zamknął za sobą drzwi na 


Przybyła na alarm dziewczyny poji 
znalazła już tylko dwa trupy. 


W:nanm | 
wzmacnia 2 
kremem 


pani Owen. „Jilly“ (tak się nazywała agent |lił do leżącej jeszcze w łóżku kobiety, a na 
ka) była tak ufryzowana i iszminkowana, | stępnie oparł się o komodę, przyłożył lufę 
że podobna była jak siostra do pani Jenny | rewolweru d+ skroni i pociągnął za cyn- 
Owen. giel. 

Nazajutrz w południe wydarzyła się na-| „Na krzyk matki przybiegła z drugiez» 
stępująca historia: Jilly prowadziła swój | POKOJM jej najmłodsza córka, Betty, lat 3 
mały samochód na szosie, wiodącej do do- |Która jednak nie mogąc się dostać SONY 
mu wiejskiego Hannovera, W dziesięć mi- |Pialni, przyglądała się wszystkiemu przez 
nut później miały się udać za nią trzy wo- |SZyD€ W drzwiach i widziała jak ojciec jej 
zy policyjne, wypełnione uzbrojonymi agen odskoczył od łóżka i strzelił sobie w skroń 
tami. Jilly oddalona była o 2 kilometry od k = Rd * z 
domu Hannovera, gdy nastąpiła straszna PLA eż M Oszalz ły OJCIEC BARZE P 


iR AA ów 6 Jaka 7 g il oty now al wł asne dziecko. 


ne, drzewa wyrwane z ziemi z korzeniami. 

Z domu wiejskiego Hannovera i jego sa- 

mego nie pozostało ani śladu. 36-letni Paweł Kuhn, ojciec sześciorga [nożem głowę swej 18-miesięcznej córeczce 
Przyczyny eksplozji nie wyjaśniono. dzieci, który już kilkakrotnie przebywał w|a ciało zaniósł potem do szpitala, gdzie 0- 

Przepadły wszystkie jego obliczenia che- | domu dla obłąkanych, a następnie był zwal |świadczył, że „jakiś tajemniczy gics peka 

miczne i resztki proszku K—U—F. Rzeczo |niany; popełnił straszną zbrodnię w Stras- |zał mu zabić jedno z własnych dzieci”. 

znawcy zbadali na miejscu skutki eksplo- burgu. , Szaleńca zamknięto w szpitalu dla ciiig] 

zji i stwierdzili, że siła wybuchu nieznanej W napadzie obłędu uciął kuchennym |kanych. : 3 

ilości materiału wybuchowego K=U—F =(= i ! = 

była równa 20 normalnym bombam lotni- 

czym (każda o wadze 250 kg.). Ponieważ 


B_Tylko NIVEA rawiero £UCERYT, 
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środek wzmącpiający tkanki skórnel 


OPARIECH TW] 


Otwarcie Targów |ugosłowiańskich w Białogrodzie 


nikt nie zna składu tego tajemniczego środ 

ka wybuchowego, ludzkość uniknęła w m 

przyszłej wojnie jednej z najokropniej- PRT 5s 

szych broni niszczycielskich. ; A K NY 
St. W. E 


dy należy przysłać pozostałą sumę". 
Gdy agenci wpadli na trop Gray'a, ulo- 


dobrowolnie zgłosił się w San Angelo, Tex. 
u szeryfa i przyznał się do przesłania po- 
gróżek do Fordów. 


Książę-regent Jugosławii Paweł ze swoją żoną księżną Olgą (siostrą księżny Mavi- 

ny) na otwarciu pierwszych Targów Jugosłowiańskich w Belgradzie. Stoją cztonko- 

wie rządu (od lewej) min. spr. wewn. dr Koroszec, min, handlu dr Vrbanicz, min. fi- 
nansów Letica, min. wojny gen. Maricz i min. bez teki Nowakowicz. 


szemy. Kiedy zaś znajdziemy się w Babipolu, nie zapo- | 
mnimy obdarować cię medalem za wierne. służby dla nas. | 
I książę ordynat, wspierając się na lasce, pokuśtykał 
do madamy Żanety, aby jej oznajmić swoje postanowie- 
nie w sprawie propozycji wytwórni filmowej, a January, 
ryknąwszy dzikim śmiechem powiedział do siebie: 


to człowiek bardzo poważny, mądry, stateczny, móże 
więc on potrafi wpłynąć na twego ojca. | 

— Szkoda, że nie ma: tu jeszcze Lubeque'a. Przydat- 4 
by mi się bardzo. 

— Lubeque wrócił przed trzema dniami. Dzisiaj mnie 
odwiedził w związku ze sprawą Armanda Levy i opowie- 
dział mi, jak nabrał naiwnych wysłanników księcia Mi- 
chała, podsuwając im fałszywego Wagarina. i 

— Nic o tym nie wiem. Jakże to było? 

Książę Henryk powtórzył historię z Różanykamienie a 
i rzekomym księciem Wagarinem. 

— Czy Lubeqte rozmawiał z kniaziem? 

— Owszem. Książę znajduje się obecnie w głębi Brae 
zylii, w jednym z tamtejszych miasteczek. Oiworzył du- 
ży skład i nie zamierza wcale wracać do Europy, chóč= 
by za cenę stu tysięcy złotych. Sekretarz księcia Michała, - 
Polityński, rozmawiał wprawdzie parokrotnie z knia- 
ziem Mikołajem, ale nic nie wskóra, Książę natychmiast, 
kiedy dowiedział się o oszustwie z ust Polityńskiego wy- 
jechał w głąb Brazylii. 

— Muszę zobaczyć się z Lubeque'em. 
porozmawiać, naradzić się, - 

— Jeśli się łudzisz, że Lubeque zechce znowu poka=/ 
zać się księciu Michałowi na oczy, to się mylisz. Ordy=+ 
nat już raz zrobił smutne doświadczenie z detektywem. 

—Ale chyba nie wie dotąd, że chociaż Lubeqce 
wziął od niego pieniądze, nam przede wszystkim jedynie | 
służył. 


— O naiwny hebesie! Wystarczy zagrać na twojej 
basetli i pogłaskać twoją próżność, a będziesz łykał ślin- 
kę i łkał z zadowolenia. Żyj sto lat, o najjaśniejszy księ- 
że i panie, ale gdyby mi dawali nawet sto tysięcy, nie 
pomieniałbym się na mózgi. ! 


XXIX. 


nawet SENIOR RODU NA WIDOWNI. 


Rozgłoszenie przez całą europejską prasę wiadomości 
o udziałe księcia ordynata Rosłana i jego bóstwa w fil- 
mie, opartego na ich własnym romansie, uderzyło jax 
grom we wszystkich Rosłanów, jacy tylko znajdowali się 
na świecie, Najdotkliwiej jednak odczuła ten policzek 
księżna Ludwika Czarnomorska, która w pierwszej chwi- 
li nie mogła w ogóle uwierzyć, ażeby coś takiego było 
możliwe. 

— Przecież to jest wprost Sodoma! —'mówiła w pod- 


Muszę z Wim” 


i ; s 5 i ; — Przypuszczam, że nie. No, ale w tei sprawie z- 

nieceniu do męża. — On już nie ma w sobie krzty *=b5i- = a a orc MYR TAAT Sy 
chciej sama z nim porozmawiać. Czy mom o r= e 

a P r : ł EnA Tety! Ta TE 

cji! Do takiego blamażu nie wolno dopuścić! Wstyd! do ciebie? 

Hańba! — Bardzo cię o to proszę, Henryczku. 


— Sztuka na sztukę moja Ludo — odrzekł spokojnie 
pan Henryk. — Książę Michał, przyparty przez wszyst- 
kich Rosłanów do muru, nie miał snać wyjścia i dlatego 
rzucił się na te niepewne wody filmowe. 


Jakoż książę Henryk już nazajutrz pi AE 
z Renć'm i polecił mu odwiedzić księżnę Ludwizę w mies 
szkaniu dla omówienia paru spraw ważnych. Tymczasem 
zaś, zanim do tej rózmowy z detektywem przyjść miały, 
księżną Ludwika rozpoczęła bardzo energiczną  działał-- 


—Czy myślisz Henryczku, że można by mu fo wy- 
ność, rozsyłając strony i wzywając | 


tłumaczyć? 

— Ale kto to ma zrobić? 

— Ja. Pojadę do niego i porozmawiam. 

— Nie przyjmie ciebie i wie będzie dzisiaj cii... Z t- 
bą rozmawiać. w ostatnim czasie, oburzała się na „nieprzystojność af 
ry filmowej'* i w końcu zakłinala 


wszystkich kuzynów i presła o radę i pomoc. 


wici na wszystkie 
wszystkich Rosłanów na bój przeciwko 
który hańbi dostojny ród Rosłanów*. Opisała szczegółu= 
wo wszystko, co. działo się u księcia Michala i koło nićqo i 


"czlowiekowi, 


do 


Tora EE 


— Nie, tego ci uczynić nie wolno, Ludo. Robiąc skan- na honor i poczewose 


przede wszystkim siebie i mnie, 


dal, skompromitujesz 
a mnie nie stać na takie ekstrawagancje. 
— Więc cóż radzisz? 


f (d. c. n.) 


BA JE (TONI 
MA LL JIULN 


życ e Warszawy w Kilku EREN 


Ponieważ przystosowywanie się 
brzepisów o szyldach idzie dość opornie, 


go wzmocni kontrolę, sprawdzającą przed 
Kiębiorstwa. Sklepy, które nie stosują się 
lo poleceń będą surowo karane. 
Kontrola będzie się odbywać równo- 
cześnie w różnych dzielnicach miasta, 

» - e 
Chrześcijański Związek Zawodowy Pra 
żowników Samorządowych wystąpił do 
Zarzadu Miejskiego o przedłużenie z 4 do | 
dni w tygodniu robót sezonowych pro- 
adzonych z dotacji Funduszu Pracy, 

* - * 


| Na walnym zebraniu członków Tow. 

Przyjaciół Pól Bielańskich i Wawrzyszewa 
tebrani złożyli podziękowanie Zarządowi 
Miejskiemu, na ręce delegata prezydenta 
miasta, za uwzględnienie przez Zarząd 
[iejski w roku ubległym szeregu postu- 
tów Towarzystwa w sprawie polepsze= | t 
haj komunikacji tramwajowej, zabudowa- 
ja ulic, budowy chodników i oświetlenia. 
I + +. * 
Starostwo Grodzkie Śródmiejsko = War 
jzawskie przeprowadziło lustrację sanitar- 
Jo - porządkową w obrębie śródmieścia. 
Specjalną uwagę zwracano, czy na dziedziń 
ach lustrowanych domów ułożona jest 
gładka nawierzchnia i czy posesje utrzy- 
nywańe są w warunkach sanitarnych. Po- 
jecono również odnówić wszystkie budki, 
»ołożóne na zlustrowanym terenie, ze sprze 
latą wyrobów tytoniowych | czasopism, 

* é + 


Zapoczątkowane w ramach akcji „wios 
sennych porządków” trzy kursy higieny dla 
roźnych z publicznych szkół powsżzech= 
ch w Warszawie, zostały zakończone, = 
Odbywają się one w Miejskim Muzetwn Hi- 
pieny. Kursy przesłuchało 800 osób, Do 
końca roku szkolnego przewiduje się zorga 
lzowanie jeszcze czterech analogicznych 
ów higienicznych, 


Z Białegostoku donoszą: 

Odbył się w Białymstoku w sali teatru 
Palace“ olbrzymi wiec włókniarzy zmia- 
lowych, który zgromadził około dwóch ty= 
ęcy robotników, Wiec ten został zwołany 
brzez specjalnie zorganizowany komitet 
łókniarzy zmianowych. 


Wiec zagaił przewodniczący, przedsta- 
wiając żądania robotników zmianowych i 
wysuwając konieczność przeprowadzenia 
valki o częściowe zatrudnienie zmiano- 
vych, pozostających przez większą część 
oku bez pracy. 
| Po przemówieniach szeregu innych 
złonków komitetu uchwalono następują- 
ą rezolucję: 


„Zebrani włókniarze w liczbie około dwóch ty» 
lgcy żądają podziału pracy we włókienniczych fa- 
brykach białostockich między pracowników pier. 
Wózej 1 drugiej zmiany. Jeśli fabryki pracują na 
fiwie zmiany przez całych 16 godzin, zebrani do- 
agają się zatrudnienia przez sześć dni w tygodniu. 


Zebrani żądają, aby w przemyśle włókienniczym 
W okresie kryzysowym nie pracowało po kilku pra 
owników z jednej rodziny jako stali, aby na ich 


Andrć L. Picard. 


Zielona Szaria. 


Wróciwszy od kilku dni po długiej nie- 
obecności do Paryża Maks Deleux wkładał 
swój smoking dziwnie opieszale. 
Spotkać się miał ze starym swoim przy 
acielem Edwardem Réville w barze. 
Lecz nie cieszył się tą myślą jak zwy- 
kle. Nie swój był i wytrącony z równowagi 
i po niepowszedniej przygodzie miłosne;, 
której początki były tak rozkoszne, a ku- 
miec tragiczny. 


Pomimo dojmującego smutku trzydzie- 
stopi tepi ioletni Maks nie zrezygnował z pew- 
nej dozy kokieterii stanowiącej jeden z nie 
mniejszych uroków bijących od tego męż- 
kzyzny wysokiego wzrostu, O rys sach regu- 
arnych, ciemno-blond wlosach, błękitnych 
bczach, którego umysł otwarty i nieprze- 
iętna kultura duchowa cenione były przez 
arstkę literatów, malarzy i artystów te- 
a:ralnych wśród których się obracał, 


Serdeczny przyjaciel Edward Réville u- 
lalentowany rysownik znany był ogólnie 
karówno z wesołego usposobienia jak z p3- 
esznych i pełnych dowcipu sylwetek (ZE 
słonych od ręki. 

' Rówieśnik Maksa Deleux, krępy przy- 
sadkowy nawet brunet o twarzy  Azjaty 
Miał mimo fo szalone powodzenie u kobiet, 
zym szczycił się bardzo. 

Dwaj koledzy z ławy szkolnej kochali 
się jak bracia i rzadko kiedy rozstawali się 
ja dłużej ze sobą, 
| Lekkim dotknięciem .ęki poprawiwszy 
okardę swego sni A Maks objął ostat- 
mim spojrzeniem swoją toaletę, zapalił pa- 
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Wydział Przemysłowy Zarządu Miejskie- | 


KMraieczki. 
ODE 


Ponieważ życie na ziemi, zwłaszcza gdy 
już upłynęło kilka dni od pierwszego, jest 
dość ciężkawe, zajmijmy się tak miłym 
| miejscem zamieszkania, jakim jest raj. Raj, 
w którym beztrosko spędzają czas figlarne 
aniołki, Raj, w którym... 

O to właśnie chodzi. Jak wygląda raj? 
| ego. nikt nie wie, ale każdy go sobie ja- 
koś wyobraża, Naturalnie każdy inaczej. 
Dlatego też postanowiłem przeprowadzić 
‘ankietę wśród przedstawicieli poszczegól- ; 
nych grup społecznych, ankietę na frapu- 
jący temat; 

— Jak pan (pani) wyobraża sobie raj? 

Odpowiedzi ładnie zebrałem,wybrałem 
z nich sam sok i poniżej przytaczam gwoli | 
| pożytkowi współczesnych i przyszłych po=, 
koleń. | 

Kobieta: — Raj? I pan się jeszcze py-| 
ta? Śmieszny z pana człowiek! Raj, proszę | 
pana, to anielskie miejsce, w którym znaj=, 
duje się dużo, bardzo dużo, setki, tysiące, 
miliony sukien, płaszczy, futer, pantofe!- 
ków, pończoszek. Wszystkie te cuda każda 
kobieta może przebierać, wybierać, przy- 
mierząć | nosić, Nosić, proszę pana! I nikt] 
ia męczy jej potem o rachunek! Mąż nie. 
robi jej awantury, że znowu za dużo wy 
dała! Może codziennie zupełnie bezplatnie 
nosić inną suknię, a do każdej sukni innego | 
lisa, a do każdego lisa Inny kapelusz, a do 
każdego kapelusza inną torebkę, a do każ- 
dej torebki inne pończoszki! Może się bez- 
płatnie przebierać nawet co godzinę! 

— No, dobrze, ale przecież nie tylko 
pani jedna będzie mogła rozkoszować się 
tymi cudami, ale również i inne kobiety. 

— Właśnie dlatego, widzi pan, nie wie- 
rzę, że istnieje stuprocentowy raj... 

Zwróciłem się z kolel do kupca, który 
Sz raju zdefiniował w sposób nastę- 
pujący: = 


— Raj? No = no, tyż pan masz Par 


ibrzymi wiec włókniarzy w Białymstoku 
Rezolucja robotników zmianowych. %0 


miejsce zatrudnić zmionowych. 

Zebrani żądają usunięcia 2» pracy, względnie 
przesunięcia na gorzej płatną pracę tych robotników, 
którzy mają zapewniony byt í przesunięcia na eme- 
ryturę tych robotników, którzy przekroczyli 65 lat 
życia, u mają poza tym zapewniony byt. 

Zebrani domagają się wreszcie, bos waględa na 
Ilość dni pracy w tygodniu, podzielenia pracy w 
każdej fabryce w ten sposób, aby w połowie za. 
trudnieni byli robotnicy stali, a w połowie zmia- 
nowi”. 

Należy zaznaczyć, że uchwały te za- 
padły jednomyślnie i co przy tym charak- 
terystyczne za rezolucją przemawiało 2-ch 
robotników stałych. 

Komitet robotników zmianowych udaje 
się do Inspektoratu Pracy, aby mu przede 
łożyć zapadłe na wiecu rezolucje i prosić 
o pomoć w realizacji tych pastulatów. 


Czy jesteś członkiem 


L.0©.P.P. ? 


pierosa;i poszedł na spotkanie swego przy 
jaciela. 

Dobiegający do końca obiad rie odzua 
czał się dawną wesołością. Nastrój był po- 
ważny. Rozmowa rwała się kilkakrotnie. 

Zarówno przez dobroć serca jak i wro- 
dzoną delikatność Edward Réville, jakkol- 
wiek ciekaw przyczyny  przydługiej nie- 
obecności uporczywego milczenia i nie- 
oczekiwanego powrotu przyjaciela  usiło- 
wał nie przymuszać go do zwierzeń, 

Kiedy piwniczy nalał najprzedniejszego 
koniaku do kieliszków i obaj przyj jaciele za 
palili cygara, Maks odezwał się między 
dwoma kłębami dymu: 

— Czuję, mój drogi, że nie zwalczę w 
sobie potrzeby wyspowiadania się przed 
tobą. Domyślam się iównież, że i ty rad- 
byś wiedzieć, co się działo przez te kilka 
miesięcy ze mną... 

— Przypominasz sobie, zapewne, że 
rozstawszy się z tobą w lipcu pojechałem 
w odwiedziny do moich bliskich w Sa- 
baudii, jak zwykle. Nie chciałeś towarzy- 
szyć mi tym razem. 

Po tyg rodniu spacerów autem, pływania 
łodzią i łowienia ryb na wędkę czas zączął 
mi się dłużyć. 

Udałem się przeto któregoś wieczoru 
do klubu dokąd uczęszczałem zazwyczaj z 
tobą. jest to lokal bardzo przyjemny dia 
tych, których gorączka gry nie pochłania. 
Miejsce schadzek „Całego Świata”, gdzie 
książęta ocierają się o aktorów teatralnych 
szulerów i hulaków. 

— Sala przepełniona była elegancką nu 
blicznością bardziej niż kiedykolwiek z pa- 
wodu wielkiego festivalu, który dyrekcia 
kasyna wydawała na zakończenie regat. 

— Uścisnęłam przy wejściu dłonie kil- 


JRZANA SZYNKA 


" sma Nerwowy rzeźnik. BE 


sły! Co znaczy raj? Raj, to takie państwo, 
w którym każdy obywatel musi codziennie 
przyjść co najmniej do pięciu sklepów i 
kupić za gotówkę, bezwzględnie za gotów- 
kę, jakiś towar. Kto nie będzie chciał ku- 
pić, pójdzie do więzienia. Kto nie zapłaci 
gotówką, będzie rozstrzelany. 

— Tak, że wszystkim będzie się dobrze 
powodziło? Pańskim konkurentom rów= 
nież? 

— No widzi pan, że jednak nie może; 7 
istnieć ra]... 

Przemysłowiew — Raj? To takie pro= 
ste! Przede wszysškim w raju nie będzie 
podatków. Nie będzie urzędów skarbo- 
wych. Nie będzie referatu karnego, inspek= 
cji karnej i żaden fabrykant nie będzie ka= 
rany ża przywłaszczenie sobie składek, ná- 
| leżnych ubezpieczalni. Nie będzie przepi- 
sów dewizowych i fabrykant będzie miał 
prawo lokowania zysków w zagranicznych 
bankach... 

— Przepraszam pana, ale w raju nie 
będzie przecież zagranicznych banków! 

— Nie będzie?! No, to co to za raj? 


Żonaci: — Ach, mój Boże, raj! Czy 
pan wie, co to jest raj? Tó jest, proszę ja 
pana, wieczne, ciągłe lato! Nie dlatego, 
że lubię górącó, ale dlatego, że latem ż0= 
na jest na letnisku, a ja w mieście! 

— W raju nie obowiązują stare miałżeń 
stwa, 

— Szkoda!... jakby to przyjemnie było 
pomyśleć, że człowiek jest żonaty 1 mimo 
to nie widzi się nigdy z żoną! 


Moi przyjaciele: — Raj, bracie? Wiae 
domo! Raj, to taki jeden wielki, olbrzymi 
szynk, ze znakomitym bufetem, bogato za- 
opatrzonym w trunki wszelkiego rodzaju 
krajowe i zagraniczne, z doskonałą kuch- 
nią, wytwornymi przekąskami, z doskona- 
łą obsługą, i nikt nie żądałby zapłacenia 
podpisanych przed tygodniem rachunków! 
Rozumiesz? Jesz, pijesz, zalewasz się i — 
wszystko bezpłatnie! Nikt nie podchodzi 
ż rachunkiem, nie potrzebujesz targować 
się z kelnerem o dopisaną datę, słowem, 
no, co tu dużo gadać — raj! 

Tak. To byłby raj. 


WYMYSŁY. 


Bujakiewicz posiada w pięknym mie- 
ście Aleksandrowie sklep rzeźniczy, Zda- 
rza się. Pewnego dnia do sklepu tego przy- 
był kontroler potajemnego uboju, Michał 
Namysłowski. Popatrzał, powąchał i wre= 
szcie uwagę jego zwróciła podejrzanie wy 
glądająca szynka, Gdy wziął ją do ręki, 
Bujakiewicz błyskawicznie wyrwał mu ją, 
obrzucając jednocześnie kontrolera obfitą 
porcją obelg i przekleństw. 

Sąd Grodzki skazał A. Bujakiewicza 
za obrazę urżędnika na służbie na mfesiąc 
aresztu, z zawieszeńiem wykonania wyro= 
ku na trzy lata. 

Jerzy Krzecki. 


dabee mydło do NA SSE EERE E 


nigdy nie jest złe! A dobre mydło to PIXIN. 


ku znajomych, po czym spotkawszy grube 
go La Roche — znasz go, nieprawdaż? — 
kierowaliśmy się gawędząc w głąb sali, 

— Nie pamiętam już jake błzhostiki ©- 
powiadaliśmy sobie, gdy odwrócony pleca 
mi do drzwi wejściowych uczułem nagle 
przelotny, lekki dreszczyk na karku. 

— Nie umiem ci opisać, co to była za 
rozkoszna sensacja, mój drogi. 


— Zelektryzowany odwróciłem się w 
okamgnieniu. Wzrok mój spotkał się z głę- 
bokim spojrzeniem młodej i- pięknej blon- 
dynki wchodzącej w towarzystwie dzienni 
karza Forwelle'a na salę. 


— Nie spuszczałem jej odtąd z oka. 
Spacerowała ze swym towarzyszem od sto 
lika do stolika szukając na próżno wolne- 
go. 

— Zauważyłem przy tym, że od czasu 
do czasu spoglądała ukradkiem w moją 
stronę. 

— Podekscytowany tym bardziej puści- 
wszy kantem mego rozmówcę ruszyłem 
w ślad za parą, która'nie znalazłszy miej- 
sca zmierzała do dużej kanapy stojącej w 
głębi sali, 

— Gdy usadowili się na niej, ja bez 
namysłu, ulokowałem się w pewnym odda- 
teniu od nich. 

— Bywają decyzje — wiesz dobrze o 
tym —- które chwyta się w lot. 

— Piękna nieznajoma miała zarzuconą 
na swych obnażonych ramionach szeroką 
zicioną szarfę. Jeden z jej końców docho- 
dził do mnie. 

— Wziąć bilet wizytowy, nakreślić kil- 
ka namiętnych słów na nim, złożyć go we 
czworo i przyszpilić do woalu — wszyst- 
ko to było dziełem jednej minuty. Sam nie 


Kawaler na zabawie żonatych — 


po" pok-ajał nożem dwu bracie 


Ze Skolego donoszą: 

Istnieją różne przepisy 
szczytem, zdaje się, nonsensów była uchwa 
ita pewnej grupy włościan w Synowódzku- 
Wyżnym, którzy urządzili tam zabawę ta- 
heczną, że „wstęp na salę dozwolony tyl- 
ko żonatym i zamężnym*. 

Namiętny danser, Teodor Warywoda, 
kawaler, przybył mimó to na tę zabawę i 
nieźle się tam czuł. Członkowie komitetu 
zabawowego próbowali go wyprosić w €- 
legancki sposób, tłumacząc, że nie mając 
zaproszenia, nie może brać udziału w tej 
zabawie. Wszelkie perswazje nie odnisły 
skutku, Wtedy „żonaci“ próbowali wyrzu= 
cić Warywodę ze sali. Tego już było mu 


Głodują 


nieżyciowe, a| 


za wiele. Wyciągnął on nóż z kieszeni i 
rzucił się na Hrynia i Stefana Rudyków, 
zadając im kilkanaście cięć w twarz, ple- 
cy i ramiona. Hryń Rudyk, mimo upływu 
czterech miesięcy jeszcze nie wyleczył się 
zupełnie z ran i wciąż choruje. 


Epilog tej niecodziennej historii roze- 
grał się przed stryjskim Sądem  Okręgo- 
wym, na sesji wyjazdowej w Skolem. — 
Oskarżony Fedor Warywoda skazany zo- 
stał na trzy lata bezwzględnego więzienia 
za mordercze pokrajanie obu braci Rudy- 
ków. 


ce bydło 


Na Podkarpaciu żywią je słomą ze strzechy. 


Z Sambora donoszą: 

Późna stosumkowo w tym roku wiosna 
Oraz bardzo powolny wzrost temperatury, 
spowodowały zahamowanie wegetacji ro- 
ślin. W żwiązku z tym mieszkańcy gór- 
skich powiatów znaleźli się w nader trud- 
nych warunkach, gdyż nie są w stanie wy= 
żywić swych trzód, 

Jak nas informują, na Podkarpaciu sam 
bortskim w ubiegłym tygodniu padło z gło- 
du siedem sztuk bydła. Nie lepiej sprawa 
przedstawia się na Pokuciu. Wieśniacy w 
obawie o swój dobytek z powodu braku 
paszy, dokarmi lają bydło ziemniakami i sło 
mą, W wielu wypadkach w okolicy Tuchli 
spotyka się wieśniaków, którzy z powodu 
braku słomy, zrywają słomiane strzechy Í 
nimi karmią swe bydło. 

Brak paszy ajbardziej daje się odczuć 
owcom, które — jak wiadomo — nie spo- 
żywają słomy, a ifńegfo pokarmu brak. 


RABIG=KACIK. 


PIĄTEK, 6 MAJA, 
Warszawa I (Raszyn) 


| inne Rozgłośnie Polskie. 


15.30 Wiadomości gospodńrcze 

15.45: „Ogleń zwyciężył wodę* == pogadanka dla 
dzieci starszych — n Poznania 

16.00 Rozmowa z chorymi ka, b zn M. Rękasa 

1615 Koncert orkiestry dętej Pe P. — s Katowie 

16.50 Pogadunka aktualna 

17.00 Rola kobiet w gospodarce aprowizacyjnej kra. 
ju — odczyt 

17.15 Recital, fegiegianowy Wandy, Piaseckiej 

17.50 Przegląd wydawnietw 

18.00 Wiadomości sportowe 

1810 „Comedian Harnionists” śpiewają — płyty 

18.30 Program ma jutro. 

18.35 Audycja dla wsi 

19,00 „Zemsta* — komedia Aleksandra Fredry 

20.30 Piosenki w wykonaniu Mieczysława Fogga 

20.45 Dziennik wieczorny 

20,55 Pogadanka aktualna 

2100 Koncert symfoniczny w wykonaniu orkiestry 

2210 „Kalejdoskop“ — z Poznania 

22,50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, 

23,00 „Uzdrowiska polskie* — odczyt w języku fran 
cuskim 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, oraż: 
14.00 Muzyka operowa — płyty 
15.00 Życie artystyczne 
15.10 Walce Józefa Danners — płyty 
18.10 Wiadomości spórtowe lokalne 
18.15 Gra łódzkie trio cytrzystów 
840 Pogadanka gospodarcza pt- 

kilkanaście gröszy““ 

18.55 Odczytanie programu 
23,00—23,30 Muzyka taneczna I piosenki — płyty 


„Para spodni ża 


wiem teraz jak mogłem zdobyć się na taki 
zachwały gest. 

— W kilka chwil potem sąsiedzi moi 
wstawszy % kanapy skierowali się ku wyj- 
ściu. Blondyna odchodząc odwróciła się w 
moją stronę i zajrzała mi głęboko w oczy. 

—jak urzeczony czekałem w ciągu kil 
ku dni odpowiedzi na mój bilecik, gubiąc 
się w domysłach. Na próżno jednak —j 
obraz fascynującej mnie kobiety zaczynał 
już zacierać się w mej pamięci. 

W jakiś czas potem listonosz wręczy! 
mi list z pieczątką dworca kolejowego na 
kopercie. Rozerwałem ją z zaciekawieniem. 

List podpisany był inicjałami był bar- 
dżo ciepły w tonie. Autorka nawiązując do 
mego zachowania w kasynie wymawiała mi 
zachwałość w sposób tkliwy, Między wier 
szami czytałem, że nie miałaby nic przeciw 
ko bliższej naszej znajomości. Przeciwnie; 
wyczuwałem, iż pragnęła tego. Nie poda- 
ła mi jednak swego adresu. 

— Podniecony udałem się do kasyna, 
zapisałem się na członka, wpłaciłem obo- 
wiązującą składkę i wciągnięty do rejestiu 
otrzymałem pozwolenie przejrzenia listy 
gości. Spodziewałem się, dzięki inicjałom 
i podob: eństwu charakteru pism dowiedzieć 
się imienia, nazwiska i miejsc: stałego za- 
mieszkania gorąco pożądanej kobiety. 

— Nadzieja nie zawiodła mnie. 
zwlekając napisałem list pec- ekstazy. 

— Łatwo zrozumiesz z jaką trwożną 
niecierpliwością czekałem nazajutrz na wy 
znaczonym miejscu schadz! jej bycia 

— Zobaczyłem ją nareszcie! A 

— Szał mnie ogarnął. Uciekliśmy 
Italii by tam pod włos, m niebem, 
wać rozkoszne dni. 

— Potem kolej przyszła na Egpit. Jedy 


Nie 


do 


Czynniki kompetentne poczyniły już 
starania, aby sprowadzić paszę dla bydła 
i przyjść z pomocą najbiedniejszej ludno- 
ści. 


SOBOTA, 7 MAJA. 
Warszawa I (Raszyn) 


i inne Rozgłośnie Polskie, 


6.15 Pieśń poranna 

6.20 Gimnastyka 

640 Muzyka z płyt 

1,00 Dziennik poranny 

7.15 Muzyka z płyt 

8.00 Audycja dla szkół 

1115 Audycja dla szkół 

1140 Utwory Jana Sibeliusa — płyty 

1157 Sygnał czam i hejnał g Krakowa 
12.03 Audycja południowa 

13.00—-15,30 Przerwa (progamy lokalne) 

15.30 Wiadomości gospodarcze 

1545 Słuchowisko dla dzieci ptr. „Figle wiosennego 

wiatru” — z Poznania 
1615 Koncert rozrywkowy w wykonaniu oktetu sa 


lonowcgo — 2 Poznania 

16.50 Pizadanka aktualna 

17.00 Transmisja nabożeństwa majowego z kołcio4 
ła na Karćzówce w Kielcach 

17.50 Nasz program 

18.00 Wiadomości sportowo 

18.10 Pogadanńka społećtna 

glo w wykonania Lucienne Boyer — 
płyty 

18.30 Program na jutro 

18.35 Audycja dla wsi 

19.00 Ziemia kielecka braciom zagranicą (tranśmia 
cja è Kielc) 

W przerwie I około g. 19.50: Reportaż a 
Kielc 

W przerwie II około g. 20,45; Dziennik wies 
ctorny i pogadanka nktuelria 

2145 „Histogia s psem“ == groteska magistracka 
(z Katowic) 

22.00 Konkurs chórów reglonalnych (VI audycja) 
Udział biorą chóry z Katowice, Krakowa i To 
runia 

22.35 Marsze | tańce z operetek == płyty 

22.50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego; 
przegląd prasy i komunikat meteorologiczny 

23.00—1.00 Programy lokalne 

Łódź, jak Raszyn, oraz; 

15,00 O wszystkim po troszku 

15.10 Muzyka z płyt 

15.27 Łódzkie wiadomości giełdowe 

18.70 Wiadomości sportowe lokalne 

18.15 Pogadunka gospadarcza dla kobiet ptr „Jak 
zastąpić produkty zagraniczne krujowymi?* 

18.26 Polskie utwory skrzypcowe — płyty 

18.45 Rozmowę z radiosłuchaczami przeprowadzi 
dyr, Nowakowski 

18.55 Odczytanie programu 

22.35 Muzyka z płyt — a Warszawy 

23.00—23.30 Muzyka taneczna i piosenki — płyty 

23.30—0.30 Koncert życzeń 


2 3 SS 


ach jakże krótkiego okresu życia mojego 
była głęboka melancholia i chorob. ~ nar 
wowość ukochanej kobiety. 

— Pewnego wieczoru no”'róciwszy od 
niej do siebie usiłowałem dareminia .. 
Dziwny niepokój mną szarpał, Nad ranem 
nie zmrużywszy przez całą noc ok.. udałem 
się do jej apartamentów, 

— Pokój był pusty!. Na rozrzuconym 
łóżku leżała tylko szarfa, Ta sama zielona 
szarfa, którą najdroższa moja miała na so- 
bie, gdy ujrzałem ją 0 raz pierwszy. 

— Przypięty był do niej mały bilecik: 
Na nim skreślone pośpiesznie słowa: 


ną chmurą niezapomnianeg tego č- mnie 
„Żegnaj pierwszy i jedyny 17 ">= 


chanku! Nie szukaj mnie, biara: cie- 

bie!“ 

— Patrz! Mam szarfę tę stale p > 
bie. Nie rozstaję się z nią nigdy! — 2" «= 
czył Maks spowiedź swo, pokazując 


wstęgę ukrytą starannie na piers’ 
t 

Mężczyźni wracali odkrytym autem 
klubu. SŚmagał ich lodowaty wicher, Maks 
wydobył zieloną szarfę z zanadrzą | otuiił 
nią szyję. 

Samochód prowadzony przez Ed* 
Róville mknał szybko wśród ciemn”* 
cy. Przed mieszkaniem swego pr rzyj jaciela 
rysownik-artysta zahamowawszy 
czeka! daremnie, by Maks wysiadł z aitta 

Odwróciwszy się wrer”"' 
zobaczył go z twarzą fioletową i zieloną 
szarią zaciśniętą na nabrzmialej szyi 

Jeden koniec wos!tu 
przez szybkość jazdy 


Afra = 


ywy 


wokolo samoch dik 


Kilka szarpnięć wystarczyło by  zadusić 
nieszczęśliwego Maksa na śm“ ~ 
TŁ J. S. 
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Liczymy 


W MECZU LIGOWYĄ Z AMATORSKIM K.$. 


Mecz ligowy ŁKS=u z Amatorskim Klu 
| bem Sportowym z Chorzowa w dniu 8 bm. 
będzie największym wydarzeniem wiosen= 
|| nego sezonu footballowego Łodzi, ` 
| AKS, zeszłoroczny wicemistrz Polski, 
ma już utartą sławę, jako zespół, który w 
| Ciągu jednego sezonu, wszedłszy do klasy 
A do Ligi, zrobił wielką karierę, wybija= 
| jąc się na czoło klubów piłkarskich w Pol 
j| sce. AKS w roku 1937 otrzymał nagrodę 
|| ufundowaną przez Ministerstwo Spraw Za 
I granicznych dla drużyny, która uzyska naj 
lepsze wyniki z klubami zagranicznymi, 
_ AKS daje stale do reprezentacji Polski pa 
IU graczy z Piątkiem i Wostalem na cze= 
lee AKS wreszcie należy do najrówniej= 
|| szych drużyn w. rozgrywkach  mistrzow= 
skich Ligi, 
= Dotychczasowe spotkania ŁKS-u z A. 
IF K. $. wypadły dla łodzian korzystnie. W 
mistrzostwach Ligi obie drużyny spotkał 
się z sobą tylko dwa razy w roku 1937, 
| jako że AK5 dopiero jeden rok należy do 
| Ligi, Jedno ze spotkań wygrali ślązacy w 
| stosunku 3:2, Rewanżowe spotkanie wy- 
grał na swym boisku ŁKS w stosunku 2:0, 
ratując się przed spadkiem z Ligi i odbie 
rając ślązakom zapewniony już niemal ty 
tuł mistrza Polski. 


1 AKS zapowiada zmianę składu druży= 
By w niedzielnym meczu. Paru zawodni- 
ków ostatnio wykazało spadek formy. Po 
nieważ ŁKS równocześnie z meczu na 
mecz się poprawia, ślązacy poważnie oba 
wiają się utraty punktów, 


ŁKS przygotowuje się do zawodów 
starannie, Trio obrońne (Andrzejewski, 
Fliegel i Gałecki) jest w pełni formy, Li- 
nia pomocy wzmocniona będzie prawdopo 

| dobnie przez Pegzę II, który już wrócił do 
_ sił po grypie, Chcielibyśmy tę linię druży 
ny oglądać w składzie: Tadeusiewicz, Pe 
gza I, Rudnicki. W napadzie zagra Król, a 
obok niego Lewandowski, Stolarski, Mil- 


BRAWO PROWINCJA: 


Jak zorganizowano narodowe biegi w okolicy Łodzi? 


T — W Słowiku koło Ozorkowa bieg zorgani- 

_ zowany został przez miejscowy odział Z. 8. na 

czele z ariar paf idk oddziału kierownikiem 

| szkoły p. Kisielem Stefanom przy pomocy miej 
scowęgo nauczycielstwa i społeczeństwa. 

Bieg zgromadził na starcie około 80 zawód 
ników i odbył się na dystansie 2,500 m, Pierw 
šzo miejsce zajął Rybak Jan w czasie 9 minut 
przed Sencerkiem Ant, i Leszczyńskim Mieczy 
sławem, Zwycięzcy otrzymali zegarek i dyplo- 
my, 
p- W Retkini pod Łodzią do biegu zgłosiło 
T się 15 zawodników w tym 14 z 28 i jeden ze 
T Związku Młodej Wsi, Całkowitą organizacją 
biegu zajął się tamtejszy oddział Związku Strze 
leckiego, f 

Bieg odbył się na dystansie 4.100 m. Pierw 
sze miejsce zajął strzelec Gogolczyk Stefan w 
czasie 16 min, przed strzelcami Brzezińskim 
Mieczysławem i Laudelem Helmutem. Bieg wy 
wołał niezwykłe zainteresowanie, 2 

— W Rudzie Pabianickiej pod Łodzią został 
zorganizowany przez miejscowe organizacje 
» PW „narodowy bieg na przełaj”, do którego 
zgłosiło się 22 zawodników, 


Bieg odbył się na trasie 2.500 metrów. Na 


$ PROCES VON CRAMMA. 


l Agencja Reutera donosi z Berlina, że 
| proces słynnego tenisisty von Cramma od 
| będzie się w Berlinie dnia 14 maja. 

Jak wiadomo, von Cramm oskarżony 
| jest o przestępstwo przeciw obyczajności. 
j 
| 


__ XONFERENCJA PREZESÓW OKRĘGÓW 
KOLARSKICH. 


Prezes Polskiego Związku Kolarskie- 
go płk. Gebel zamierza zwołać w najbliż- 
$zym czasie konferencję prezesów wszy- 
stkich okręgów kolarskich, celem omówie- 
fia akfualnych zagadnień, dotyczących 
Portu kolarskiego. 


| ZAGINIONY MOTOCYKLISTA ODNA- 
| LAZŁ SIĘ 
Pechowa jazda. 
Uczestnik raidu motocyklowego „sto 
| mil po Polsce“ Tadeusz Borek - Gostyń- 
Ski, o którym rozeszły się pogłoski, że u- 
i legł ciężkiemu wypadkowi, gdyż nie po- 
Wrócił na czas do Poznania, wrócił do mia 
Sta inng drogą zupełnie zdrów. 
Jak się okazuje, miał on na trasie sze 
© reg defektów, wobec czego żrezygnował z 
udziału w konkurencji, a wróci do Pozna- 
Mia inną trasą, 


|| MECZ IRLANDIA — WŁOCHY 
W DUBLINIE. 


W czwartek rozpoczął się w Dublinie 
(cz tenisowy o puchar Davisa pomiędzy 
Irlandią į Włochami. Pierwszy dzień dal 
Wynik nierozstrzygnięty 1:1. 
Z Rogers (Irlandia) pokcnał Stefaniego 
| Włochy) 7:5, 2:6, 6:3, 6:2, a Canepele 
| flochy) wygrał z Mac Veagh (Irlandia) 
6:0, 6:2, 6:0. | 


= SPORT. 


TE B'E -S oa 


POLSKA 


Dziś, w piątek rozpoczyna się w Katowi- 
cach mecz tenisowy 0 puchar Davisa pomię- 
dzy reprezentacjami Polski i Danii, Będzie to 
20-ty nasz mecz o puchar Davisa, Dotychczas 
na 19 spotkań wygraliśmy tylko 6, przegra- 
liśmy 13. Stosunek punktów wynosi 35:55 na 
naszą niekorzyść, 

Dotychczasowe wyniki Polski w walkach o 
puchar Davisa przedstawiają się następująco: 

1925 rok — Polska — Anglia 0:5, 1926 rż 
— Polska — Anglia 0:6, 1927 r, — Polska — 


na Ł£.i.$5. 


ler i Korporowicz (o ile Koczewski nie wy 
goi nogi), 


W tym zestawieniu ŁKS może i musi| Belgia 0:5, 1928 r. — Polska — Dania 0:5, 
wygrać, podtrzymując tradycję, zdobywa | 1929 r. — Polska — Anglia 0:5, 1930 r. — 
kod; daną ZĘ y Polska — Rumunia 3:2, 1980 r, — Polska — 


nia punktów nawet z najsilniejszym prze- 
ciwnikiem na własnym boisku. 

Zawody odbędą się w niedzielę o go- 
dzinie 16.30. 


Anglia 0:6, 1931 r, — Polska — Norwegia 3:2, 
19381 r, — Polska — Dania 2:8, 1932 r. — Pol 
ska — Hólandia 4:1, 1932 r, — Polska — Añ- 
glia 1:4, 1983 r. — Polską Holandia 2:3, 1933 


GRAMY Z ZAGŁĘBIEM 


o puchar Polski w piłce nożnej 


nia, 18 września i 11 listopada. 

W regulaminie zawodów o puchar Pol 
ski poczyniona została poważna zmiana. 
W roku bieżącym do drużyn reprezenta- 
cyjnych będą mogli być wstawieni gracze 
zespołów ligowych, co w znacznym stop- 
niu podniesie poziom i atrakcyjność za= 
wodów. 


Rozgrywki piłki nożnej o puchar Pol- 
ski zaczną się w bież, roku w dniu spotka 
nia z Irlandią, 22 maja. ADO rozgry- 
wek jest następujący (gospodarze na pier 
wszym miejscu): Wołyń — Stanisławów, 
Polesie — Warszawa, Białystok — Wilno 
Zagłębie — Łódź, Pomorze — Poznań, Li 
blin = Lwów. 


— DANIA. 


|DZIŚ POCZĄTEK MECZU TENI$OWŹGO. 


r. — Polska — Włochy 2:3, 1984 r, — Polska 
— Belgia 4:1, 1984 r. — Polska — Estonia 
5:0, 1984 r, — Polska — Grecja 5:0, 1935 r. 
— Polska — P, Afryka 2:8, 1936 r. — Pol- 
ska — Austria 2:3, 1987 r. — Polska — Cze- 
chosłowacja 1:4, 

t.s 

W czwartek przybyła do Katowic tenisowa 
reprezentacja Danii na mecz o puchar Davisa z 
Polską, Na dworcu powitali gości przedstawi- 
ciele Śląskiego Okr, Zw, Tenisowego oraz dzień 
nikarze sportowi, Duńczycy zamieszkali w ho- 
telu „Monopol. W godzinach popołudniowych 
odbyli oni pierwszy trening na centralnym kor 
cie Pogoni, 

Organizatorzy zamierzają poza normalnymi 
rozgrywkami urządzić kilka gier pokazowych z 
udziałem Jadwigi Jędrzejowskiej óraz Volkmer 
— Jakobsenowej, 

Projektowana jest m, in, gra mieszana pō- 
między parą Hebda — Jędrzejowska a parą 
duńsko - polską Ulrich — Volkmer Jakobsen. 


LOSOWANIE MECZU POLSKA == DANIA. 


W czwartek po południu odbyło się losowa 
nie meczu o puchar Davisa Polska — Dania. 

Dało ono następujący wynik: 

W piątek walczy Hebda z Ploughman'em a 
Tłoczyński z Bekevold'em, 

W sobotę para Tłoczyński — Hebda spotka 
się ż parą Ulrich —= Koerner, 

W niedzielę Tłoczyński gra z Ploughman'em 
a Hebda z Bekeyold'em, 

Sędzią meczu będzie p. Scott. Początęk gier 
każdego dnia o godzinie 16-ėj. 


W drugiej rundzie Kraków spotka się 
zwycięzcą pierwszego meczu, następnie 
grają zwycięzcy spotkań kolejno wymienio 
nych, a zwycięzca ostatniego meczu ze 
Śląskiem. 

Dalsze rundy wyznaczono na 7 sierp- 


Wielki tydzień sporiow 


Święto WF i DW w dniach 22—29 maja 


Wzorem lat ubiegłych, Miejski Komitet WF 
1 PW organizuje w dniach od 22 do 29 maja 
rb, doroczne Święto Wychowania Fizycznego i 
Przysposobienia Wojskowego. 

Program Święta przewiduje: 


IW tych warunkach drużyna łódzka, 
która w latach ubiegłych pozbawiona za- 
wodników ligowego ŁKS odpadła w elimi 
nacjach, w sezonie bieżącym niewątpliwie 
daleko zajdzie w rozgrywkach. 


(rr, ky flany 


5 odpowiedzi, EM 


Polski Związek Kolarski, jak wiadómo, 
zwrócił się do wszystkich okręgów z za- 
pytaniem w sprawie utworzenia t. zw. nie 
zależnych kolarzy, 

Dotychczas związek otrzymał odpo- 
wiedź od 5-ciu okręgów. Jedynie Warsza- 
wa i Pomorze wypowiedziały się ża utwo 
rzeniem niezależnych kolarzy, Łódź, Lwów 
i Śląsk oświadczyły się przeciw. 


Po nabożeństwie odbędzie się defilada. W 
godzinach popołudniowych na stadionie w Hele 
nowie zawody kolarskie, motocyklowe, pokazy i 
popisy gimnastyczne. 


25 maja: 


22 maja: 

w godzinach rannych nabożeństwo z udzi£- 
łem przedstawicieli władz puństwowych, samo- 
rządowych, organizacyj przysposobienia woj= 
skowegó, klubów i stowarzyszeń sportowych, 
Związku Harcerstwa, młodzieży szkół średnich 
i powszechnych. 


na stadionie Strzeleckiego Klubi Sportowe 
go ul. Napiórkowskiego 99, turniej szczypior- 
niaka Warszawa — Poznań — Łódź, 


26 maja: 

na stadionie Strzeleckiego Klubu Sportowegó 
turniej szczypiorniaka Warszawą — Poznań — 
Łódź, W godzinach popołudniowych uroczyste 
otwarcie boiska przez przewodniczącego Miej- 
skiego Komitetu WF i PW, finały szczypior- 
niaka Warszawa — Poźnań — Łódź, zawody 
lekkoatletyczne, zawody piłki nożnej, 


29 maja: 

w godzinach popołudniowych w parku Ludo 
wym im, Marszałka J. Piłsudskiego pokazowe 
skoki spadochronowe oraz skoki publiczności. 

na Stadionie Łódzkiego Klubu Sportowego. 

w godzinach: popołudniowych, pokazy i pó- 
pisy szkół średnich i powszechnych, popisy to 
warzystw gimnastycznych, zawody lekkoatlety 
czne. pokazy atletyczne, pokazy  szermiercze, 
pokazy modeli latających, zawody sportowe. 


całej trasie stały tłumy publiczności oklaskując 
przebiegających zawodników, Pierwsze miejsce 
zdobył Mostowski Stanisław RTSG w czasie 8 
minut 22 spk., przed Frankiem Kurtem i Gra- 
lewskim Walerym (ostatni ze Związku Harcer- 
stwa Polskiego). Organizacja biegu spoczywa- 
ła w rękach pp.: Zawadzkiego Lucjana, Cichom 
skiego Jeremiego i Łaicznika Bronisława, 
omisję Sędztowską tworzyli z ramienia Ł, 
O, Z. Li A, ppor. Krzyczmonik Hieronim i Fe- 
liks Rode z ramienia Komendy Łódź - Powiat. 
Wręczenia nagród dokonał wiceburmistrz Jan 
Bergier 
— W Konstantynowie pod Łodzią zorganizo 
wano arwoiy sportowe połączone z turniejem 
piłkarskim, którego zwycięzcą została drużyna 
piłkarska Związku Strzeleckiego Konstantynów 
Po meczu nastąpił start do „narodowego bie 
gu na przełaj” na dystansie 3.006 metrów. Tłu 
my publiczności śledziły przebieg z zaintereso» 
waniem, 


SOKOL! POLSCY 


przyjadą z Czechosłowacji do Łodzi. 


Jak się dowiadujemy, łódzki okręg „S0 
koła” w sierpniu br. sprowadzić ma do 
Łodzi drużynę gimnastyków, członków So 
koła polskiego w Czechosłowacji. 

Gimnastyka w Czechosłowacji jest u- 
prawiana jako specjalny sport, a poziom 
jej należy do najwyższych w Europie, Ten 


— W reprezentacji bokserskiej Łodzi na nie 
dzielny mecz ze Śląskiem zaszły zmiany, gdyź 
nie będzie mógł walczyć Pisarski, Uległ on na 
eliminacjach w Berlinie w wałce z Campem roz 
biciu dziąseł i kontuzja jeszcze się nie zagoiła, 
Wobec tego kpt, zw. ŁOÓZB p. Milsch przesu- 
nął do wagi średniej Ostrowskiego, zaś w wā- 
dze półśredniej wystąpi Mirowski, 

Szczegółowy program meczu przewiduje 
walki następujące: waga musza; Jasiński (ŚL) 
— Szwed (Ł), waga kogucia: Jarząbek (Śl.) 
— Marcinkowski (Ł), waga piórkowa: Welgrdn 
(Śl.) — Spodenkiewicz (Ł), waga lekka: Cichy 
(Śl.) — Kowalewski (Ł), waga półśrednia: 
Akierman ($1.) — Mirowski (Ł), waga śred- 
nia: Bański (Ś1.) — Ostrowski (Ł), waga pół 
ciężka: Wrazidło (Ś1.) — Pietrzak (Ł), i waga 
ciężka: Piłat (Śl) — Kłodas (Ł). 

Łódź będzie walczyć ze Śląskiem po raz szó 
sty. Pierwszy mecz odbył się w roku 1980 i 
zakończył się wynikiem remisowym, w roku 


sam poziom reprezentują polscy Sokoli, | 1931 Łódź walczyła rolna zapew grogen 
ieszkali Czechosłowacii. Ich wy-! Przegrywając 4:12 w Rawa o 
zamieszkali w Czechosłowacji. Y-i dzi. Następny mecz ze Śląskiem Łódz rozegra 


stęp w Łodzi będzie wydarzeniem o wiel- | la w roku 1934 w Łodzi i doznała ponownie po 
kim znaczeniu sportowym i nie mniejszym rażki 6:10, Pierwsze źwycięstwo odnieśli łodzia 
propagandowym, nie w roku bieżącym w Sosnowcu, zwyciężając 


100 mił po Polsce 


przebyli moí kiiści 
na Dolskich OBORACH. 


Ustalono oficjalne wyniki faidu tereno 
wo - szosowego pod nazwą „100 mil po 
Polsce“ na trasie Stryj = Kielce — Poz= 
nań. Do raidu wyjechało z pierwszęgo e- 
tapu tj. ze Stryja do Kielc 40 zawodni= 
ków, a ponadto w kategorii maszyn do 
100 cem osobno 5 zawodników, Raid, mi 
mo bardzo ciężkich warunków, ukończyło 
21 motocyklistów, 

Raid wykazał, że motocykle polskiej 
produkcji, jak i polskie opony, znakomicie 
spełńiały swe zadanie, 

Należy podkreślić, że rajd ten należał 

pe najtrudniejszych, jakie odbyły się na te 
renie Polski w ostatnich latach. 


Sport w kilku słowach. 


— Okręgowy Ośrodek WF i PW organizu- 
je przy współudziale ŁOZPR w czasie od 18 lip 
ca do 7 sierpnia w Rudzie koło Skierniewic kurs 
przodowników piłki ręcznej, Na kurs ten zo- 
stanie przyjętych z okręgu łódzkiego 25 zawod 
ników. Opłata za pobyt na kursie wraz z utrzy 
maniem wynosi zł b, Koszty przejazdu pokrywa 
ją uczestnicy kursu za 76 proc, zniżką kolejo- 
wą, Na kurs mogą być przyjęci zawodnicy w 
wieku od 18 do 26 lat o sprawności fizycznej 
na poziomie POS, mający ukończoną szkołę pó 
wszechną, -; > ra należy kierować do sekre 
tariatu ŁOZPR. 


Zaicłetonuj 
| zaraz 


Nr. 182-48 lub 102-29) 


a otrzymywać będzi 
„ECHO” od jutra w d 
mu. Prenumeratę zama 
wiać można poczynając 


Styl i smak. Sia 


Czysty dochód z imprezy ŁOZB przeznaczył 
W jednym z warszawskich pism spor- 
towych czytamy następującą wzmiankę: 


| celu imprezy wykupi wszystkie 


na Fundusz Obrony Narodowej, Z tego też 
względu wszystkie bezpłatne bilety wstępu na 
mecz postanowiono skasować. Nie należy wą- 
tpić, że łódzka publiczność sportowa, doceniając 
bilety wstępu 


od każdego dnia mięs, 
ciąca. 


all 


— „Skład drużyny angielskiej na mecz | już w przedsprzedaży, która odbywa się w fir 
pucharowy z Rumunią (Eastbourne, 7, 9, | mie: ©, Stibbe, Piotrkowska 130. Ceny bile- 
10 maj) został zestawiony w sposdb na- | tów bardzo niskie od 1 — 2 zł. "w 

. f — W dniach od 16 maja do 4 czerwca Okrę 
stępułący: Butler, Wilde, Jones, Shayes. gowy Ośrądek WF organizuje 8-tygodniowy 

Jest to skład młody, trzej pierwsi mają | skoszarowany kurs dla przodowników lekkoatle 
23 — 25 lat. Shayes — 21. Nie cieszy Się | tycznych w Łodzi, Uczestnicy kursu otrzymają 
on zaufaniem „papieża“ tenisu Wallis | bezpłatne kwatery i wyżywienie, Kandydaci na 
Myersa“ powyższy kurs muszą wykazać się dobrym zdro 
my 4 rszei knki nie wy wiem, kwalifikacjami instruktorskimi i zamiło- 

Autor powyższej ANVAN : AE WYCZU- | waniem do sportu, odpowiednimi kwalifkacja- 
wa, co jest przyzwoite a co graniczy z ŻY í m moralnymi oraz wiekiem od lat 19 — 26. 
dowskim tupetem. Nazywanie Myersa „pa | Wszystkie kluby lekkoatletyczne winny do 10 
pieżem” tenisu wskazuje na to, iż autor bm. zgłosić na powyższy kurs do sekretariatu 


H : [U : 4 2- {i rdatów 
wzmianki na pewno nie jest „asem“ dzien | “OLA po 2-ch KRDO ita 
CAERS LIE STA” TKZEE REEE 


nikarstwa. | 

IPA ESL S aa aaea no ET | DET r. . 
Pobór rocznika 1917 
Jutro, w sobotę, do poboru głównego rocz- 


tl 
ZE ZWIĄZKU PRACY OBYWATELSKIEJ | 
KOBIET. ' nika 1917 stawić się winni: na komisię poboro- 

Jak się dowiadujemy, Zw. Pracy Obyw. wą Nr 1 przy ul. Ogrodowej Nr 34 — mężcz;- 
Kobiet w Łodzi podczas pożegnania swej kil, ni zamieszkali na terenie III. komisariatu, © 
kuletniej przewodniczącej p. wojewódziny| nazwiskach na litery ©, D, E. a na komisję 
Krystyny Hauke-NowaK, wręczył odchodzą- | Nr 2 przy Al. Kościuszki Nr 19 — mężczyźni 7a 
cej prezesce po okolicznościowym przemó-| mieszkali na terenie T. komisariatu, o nazwi- 
wieniu p. prezydentowej Godlewskiej darj skach na ʻtery O, S, T’ 
pamiątkowy w postaci obrazu „Kazimierz Zgłaszający się do przeglądu winni posia- 
nad Wisłą w słońcu (pędzla p. J. Kwapi-| dać dowód osobisty, zaświadczenie o rejestracji 
szewskiej), oraz świadectwa szkolne i zawodowe 


TEATR KUKIEŁEK „KOT W BUTACH* 
(AL Kościuszki 57). 


Teatr Kukiełek dla dzieci „Kot w butach" wy- 
stawia jutro, t. j, w sobotę o godz. 16,15 cieszącą 
się niesłabnącym powodzeniem piękną bajkę Macii 
Kownackiej „O straszliwym smoku i dzielnym szew 
"ak: o pięknej królewnie i królu Gwożździku* 


Bilety do nabycia od godz. l5-ej w kasie Te 
atru (Al Kościuszki 57). 


Jutro na obiad: 


Zupa grochowa z grzankami, wątróbka 
cielęca z kartołelkami, kompot z rabarbaru. 


WINSZUJEMY 


Jutro: Benedyktowi 

Wschód słońca 3.55 
Zachód słońca 19.11 
Długość dnią 15.16 

Przybyło dnia 8.16 

Tydzień 17 


str. 5, 


* 


e 
Zycie ekonomiczne 
BAWEŁNA. 
Notowania z dnia 5 maja, 


NOWY JORK: loco 8.57, maj 8.54, czerwiec 
8.55, lipiec 8.58 


LIVERPOOL: loco 4.69, maj 4.57, czerwiec 
4.61, lipiec 4.65 
BREMA: loco 10.54, lipiec 9.90, październik 


10.19, grudzień 10.28 


Waluty, dewizu i akcje 


PAPIERY PAŃSTWOWE — UTRZYMANE. - 

Obroty papierami państwowymi były średnie, 
nastrój panował spokojny — utrzymany. 

Z premiówek nabywanoę Dolarówkę, która w 
porównaniu do ostatniego notowania przed ciągnie= 
niem obniżyła się o 1 zł. J.proc, Poż. Inwestycyjna 
2 emisji obiegała po cenie ustalonej, serie 2 emisji 
natomiast zwyżkowały 6 175 groszy na sztuce. 

W grupie innych papierów państwowych po nie< 
zmienionych cenach zakupywano 4 į pół procentową - 
Państwową Poż. Wewn. 5-proc. Poż. Konwersyjng 
i EE Poż. Konsolidacyjną. 

„listy i obligacje banków państwowych, jak zwy. 
kle, zmian kursowych nie wykazały zupełnie. 


LISTY ZASTAWNE = SPSOKVEE MOCNIEJ: 
E 


Dział prywatnych papierów lokacyjnych był dość 
mało ożywiony, przedmiotem obrotów oficjalnych 
było zaledwie pięć gatunków listów. Kursy w pó 
równania do ostatnich nótowuń giełdowych, ksział- 
towały się niejednolicie, przeważał jednak nastrój 
cokolwiek mocniejszy. 

W grupie stołecznej po niezmienionej conie ża. 
kupywańo 8-proe. Przemysła Polskiego. 4 i pół 
procentowe Ziemskie w Warszawie 1 Stoe. m. War 
szawy 1933 r, zyskały po 0.25 procent. 

W grupie prowincjonalnej zanotowano dwa gue 
tunki papierów, z których Ó.proc. m. Łodzi 1933 r. 
utrzymały się na ustalonym poziomie, a 5-proć. 
m. Radomia 1933 r. obiegały po 58 procent. 


PAPIERY PROCENTOWE. 

Poł. Inwestycyjna 2 emisji 82.38, Ż emisji serie 
91.75, Dolarowa 3 serii 41.00, Konsolidacyjna 1936 
68.25, Państwowa Pożyczka Wównęttzna 1937 65.00, 
L. Z. Państwowego Hankn Rolnego 83,25 1 94.005 
L. Z. 1 Obi, Kom Banku Gospodarstwa Krajowego. 
(wszystkich emiisyj) 83.25, 94.00 i 11.00, Bud. 93.00, 
L. Z. (gwar) Ziemskie w Warszawie 1924 r. wartość 
kuponu 83.24, Ziemskie w Warszawie 5 serii 64.00, 
m. Warszawy 1933 r, 72,25 (drobne), m. Łodzi 1933 
i tj Radomia. 1933 r. 58.00, Przemysłu Polskie: 
go 80. 


SPOKOJNE USPOSOBIENIE DLA AKCYJ. 

Zainteresowanie papierami dywidendowymi bye 
at iois, z ray dba ag oj ukażśło sig 
aledwie pięć gatunków e i . 
mł oe ai odchyleń, E ESS 

auk Polski 116.00, Cukier 35.00, Lil 23.30. 
Modrzejów 14,00, Swakedsa 38.00 ij 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 

WARSZAWA, 6. 5. — Ur 
" * towarowej w pda WERE 

szenica czerwona srklista 28.00 — 28.50, 
lita 28.00 — 28.50, zbierana 27.50 — gle 
I stand. 21.25 — 21.50, mąka pszenna gåt I wyc. 
30-proc. 43.00 — 45.50, 50-proc: 40,50 — 42.50, 
pastewna 1650 — 17,50, męka żytola gat. I 50.proe, 
31.50 — 32,50, 65-proe, 29.25 — 29.75, mąka żytnia 
razowa 95-proc. 23.25 — 24.00 
POZNAŃ, 6. 5 — Uriędowa ceduła giełdy | 
zbożowo « towarowej w Poznaniu, i 
bai jt — nie notowane. bę u 
eny orientacyjne: pszenica 24,75 == 2525, 
fyto 20,00 — 20,25, mąka pszenna gat. I wycięgowa va 
30-proc, 43.50 — 44.50, 50.proc. 40.50 — 41.50, 


mąka żytnia gat I 50-proe. 30.25 — $ 
28.75 — 20.75 „ża 31.25, 65.prae. 


EEEE EIA A SrA 


Opjazo AuroBusów 
ŁWEKD po PiOTRKOWA 


z dworca przy ul. Wólczańskiej 223 odchodzą: 
o g 6; 7.80; 9.30; 11; 13; 15; 16.30; 18 i m 


Co nas po pracy rozweseli?. 


CASINO: — Perły korony. 
CORSO — 1. Żółty pirat. 
Sindbada żeglarza. 


EUROPA: —— świat mówi 
GRAND KINO — Wizog °" 


Il Wyspa 


— 


IKAR: — l- Zbuntowana; Il Nie ufaj 
RUE 
JAR: na scenie „Wielki marsz", ma cs - 


kranie Manewry miłosne. 
METRO: — Dzień na wyścigach. y 
; MIMOZA: — 1. Kusicielka, II. Tarzan 1 
zielona bogini. 
MIRAŻ: — Król i chórzystka. 
OŚWIATOWE: „Ogród Allaha" į „Je 
go złota rybka”, 
PALĄCE: — Syn czterech ojców. 
PRZEDWIOŚNIE — Klub kowret 
RAKIETA: — Gwiazda Riviery. 
RIALTO: — Pensjonarka. 
SŁONCE: „Ogród Allaha“ į „Jego złos 
ta rybka“, 
TON: — Strzelec z Bengali. 
URANIA: I. Bunt załogi, Il. Diabelska 
eskadra. 


ZACHĘTA: — Płomienne serca, 
tel, 153-55. 


Dzik w vi TEATR POLSKI. 
; piątek z powodu prób - 
nej przedstawienie zawieszone. y- wiel 
4 lutro o godz. 4-ej popoł, arcydzieło Fre- 
ry „Gwałtu, co się dzieje w abonamen» 
cie szkolnym. 

Jutro o godz. 8.30 wiecz. prenyc”1 nie- 
słychanie interesującej komedii w  tl-tu 
obrazach W. Skutzky'ego „Małe szczęście 
Agnieszki“ w przekładzie Światopełka Kar= 
pilskiego il. Wadea, 

eżyseria . Krasnowieckiego. Dekora- 

cje K. Mackiewicza, z 


> TEATR KAMERALNY. 

Dziś w piątek i sobotę o godz. 8.30 wiecz 
ostatnią nowość Teatru Kameralnego uro= 
cza, pełna ciepła i sentymentu komeda M. 
He wę „Fanny”* w reżyserii Z. Biesiadec- 
ego. 


TEATR POPULARNY. 

Dziś w piątek i sobotę o gadz. 8,15 wiecz 
bawić będzie publiczność wspaniała kome- 
dia Fredry „Gwatt, co się dzieje“ w re: 
żyserii Br. Dąbrowskiego, 4 


L 
A 


Str. 6. 


Oszałamiający jaśmin 


[I 


Kobietę nieuperfumowaną porównywa į wszystkich rezedy (lecz nie wszystkie od 


no do rozmaitych rzeczy, tych 
niekorzystnych opinij, najgrzeczniej brzmi 
powiedzenie, że kobieta nieuperfumowana 
podobna jest do kwiatu bez woni, to zna- 
czy, że brakuje jej czegoś do uzupelnie- 
nia jej osobowości, 

Zawsze chętnie do poprawiania swej 
urody, nieustannie dążące do uzyskania 
jak najlepszej powierzchowności, kobiety 
bynajmniej nie zaniedbały tak ważnego 
środka, jakim są perfumy, jakkolwiek dla 
Większości kobiet dział ten jest mało zna- 
ny, ze względu na luksusowość przedmio 
tu. Stąd też wynikają często pomyłki w wy 
borze perfum, przykre docinki przyjaciół 
na temat nieodpowiedniego zapachu i... 
zawód pięknej pani, Kobieta ostrożna i po 
wiedzmy oszczędna unika perfum, gdyż 
boi się, eksperymentów zwiększających 
wydatki. Inna znów lubiąca zapachy, nie 
wyrzeka się tej przyjemności, lecz zaspa- 
kaja swój mało orientujący się w tych spra 
wach nosek, pierwszymi z brzegu perfu- 
manu. No bo czyim upodobaniem miała 
się kierować jak nie własnym? Racja — a 
le to jeszcze nie znaczy, iż wybór był traf 
ny 


Spośród 


Musimy sobie uprzytomnić, że aby per 
fumy wywierały cżłar na otoczeniu, 
musąą być uzupełnieniem 

niejako typu danej osoby, Trzeba więc wy 
studiować swój typ i dobrać sobie woń 
taką któraby dawała harmonię całości. Kie 
dy się więc jest osóbką o typie wiejskiej, 
dorodnej dziewoi, trzeba trzymać się od- 
powiedniego dla, tego typu tła — kłosów 
pszenicznych przetykanych makami i cha 
brem, Okrągła buzia z zadartym noskiem 
znamionującym wesołość i radosnym spoj 
rzeniem niebieskich oczu, porwie za sobą 
niejedno męskie serce, roztaczając wokół 
zapach kwietnych łąk, leśnej konwalii roz 
kwitłej wiśni czy jabłoni i lubianej przez 


razu!), 


„ECHO* 
| 
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A WYRAZU MDŁEJ BLONDYNCE 


Umiejętne dobieranie perfum 


Dla określenia jakiegoś bardzo niedo- | 
rzecznego zestawienia zwykło się mówić: | 


będąc posiadczką wytworniejszej nie- | „przypiął kwiatek do kożucha“, co posłu- | 


co irody, można z korzyścią używać za- 
pachów róży, cyklamenów, fiołków i ja- 
śminu. Tych ostatnich perfum trzeba uży- 
wać z wielkim umiarkowaniem, ponieważ 
woń ich jest silna i trwała i może raczej 
popsuć efekt, 

Dalszym warunkiem w użyciu perfum 
jest, aby osoby bardzo młode, stosowały 
jedynie zapachy kwiatowe, niekombinowa- 
ne. Twierdzenie, iż blondynki powinny u- 
żywać fiołków, a róża odpowiadać ma ty- 
powi brunetki, wydają się bezpodstawne, 
tym więcej, że zapomocą zapachów można 
z powodzeniem tonować powierzchowność 
danej osoby. Dla przykładu — zapach fiot- 
ków czy słodkiego groszku złagodzi do pe 
wnego stopnia silnie zaakcentowany typ 
brunetki, a oszałamiający jaśmin doda wy- 
razu mdłej blondynce, 

Nie radzi się też zestawiać samej zapa- 
chy, bo nie tylko, że potrzeba do tego pew 
nej wprawy, wydelikaconego powonienia, 
ale jest to eksperyment bardzo kosztowny. 
Perfumy kombinowane z różnych zapa- 
chów w dobieraniu których celuje wschód, 
wymagają przepychu przyjęć wieczornych 
bogactwa toalet, bieli wydekoltowanych 
ramion na tle czarnych fraków. W biały 
dzień stanowią przykry dysonans, lecz w 
porze iskrzących się świateł, podnoszą czar 
niewieściej urody. 

Czy potrzeba dodawać, że perfumy by- 
najmniej nie zabijają żadnych innych zapa- 
chów, naprzękład odoru niedomylego ciała 
i zdawna nie czyszczonych szat? Całą war 
tość perfum otrzymujemy dopiero wten- 
czas, jeśli ciało nasze ? odzież są nieskazi- 
telnej. czystości. A więc tak w tym jak i 
każdym innym wypadku zasadniczą pod- 
stawą urody, czy powodzenia kobiety jest 
— woda i mydło, 


Polityka w Hyde-Parku. 


W znanym londyńskim parku miejskim Labour Party 


przeciwko polityce Chamberlaina, 


mi i uznania generała Franco. Na jednym z 


» — Cieplej ci w kurtce? 


+ 
+ e + 


żyć może także jako ostrzeżenie przed uży- | 
waniem perfum kwiatowych na futra, Do! 
futer nadają się więcej zapachy bardziej 
nieokreślone i pikantne. które skutecznie 
zacierają zapach „futrzany” jaki wydzie- 
lają stare czy nowe skórki zwierzęce. 

Czy można ekonomicznie obcnodzić się 
z perfumami? Można, gdy się rozporządza 
suknią aksamitną lub z ciężkiego, ciemne- 
go jedwabiu czy wełny. Natenczas kropla 
perfum umieszczona w takim miejscu, 
gdzie plama lub ślad jaki zostawi na aksa- 
micie nie będą widoczne, wystarczy na kil 
ka wizyt, gdy zaś chodzi o zwiewne obsłon 
ki gazowe, które nie tylko ukazałyby pla- 
mę perfum, ale nie zatrzymały zapachu, to 
lepiej jest potrzeć perfumy wprost ra cia- 
ło, tuż za uszami, ramiona nad łokciami i 
we włosy. 


Starsze srebrnowłase panie dzisiejsze w 
użyciu perfum nie ustępują miejsca swym 
wnuczkom, lecz te posiadają smak wyro- 
biony i doświadczenie życiowe, które je 
uczy, że najodpowiedniejszą dla nich, jest 
woń lawendy, której zasuszone płatki w 
ozdobnej saszetce przechowują w szufla- 
dach i szafach z własną garderobą. 


i 
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Zbrcjenia amerykańsiiie. 
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Jeden z ostatnich, najnowszych amerykańskich pancerników (Sampson), który został 


niedawno spuszczony na wodę. Nowy ten 
mność 


amerykański okręt wojenny posiada poje- 
1.850 ton. 


Ibowiązki zakochanego Wobec wybranki 


Pod.ęzznik dobrego wychowania z przed 300 lat, 


W podręczniku dobrego wychowania, 
wydanym w czasie Wojny Trzydziestolet- 
niej w następujący sposób są opisane obo 
wiązki młodzieńca z wyższych sfer towa- 
rzyskich, starającego się o pannę. 

„Jeżeli zaręczyny nie zostały jeszcze 
uroczyście ogłoszone, jakkolwiek przez ro 


Gimnastyka płuc 


przy  otwar 


Słyszymy stale, powtarzane przez fa- 
chowców, zdanie, że człowiek nie oddy- 
cha prawidłowo, Oddycha on w taki spo- 
sób, że większa część płuc nie bierze w 
tej czynności udziału. Poza tym jest od- 
dech nasz nieregularny, a więc nie odda- 
je nam tych usług, które daje oddech pra 
widłowy. A więc popełniamy błąd, gdyż 
wszyscy wiemy, jak ważną jest dla nas 
kwestia oddechu. 

Oddech wpływa bezpośrednio na na- 
szę ośrodki nerwowe w równej mierze, jak 
nerwy wpływają na oddech. Wiemy o tym 
wszyscy, że przy nagłym przestrachu, zdzi 
wieniu, czy lęku zatrzymuje się nasz od- 
dech, jakoteż że przy zdenerwowaniu po- 
czynamy oddychać nieregularnie, Następ- 
nie można przecicż zauważyć, że wszyscy 
nerwowi, niespokojni i niezrównoważeni 
ludzie posiadają oddech krótki, oderwany 
gdy tymczasem natury spokojne, zrówno- 
ważone i duchowo silne cieszą się rów- 
nym i głębokim oddechem. Oddech działa 
jednakże nie tylko na nerwy, ale równo- 
cześnie na serce i mózg. — Wady serca, 
choćby nawet dawne, można czasem wyle 
czyć przez regularne ćwiczenia oddecho- 
we. Jczywiście nie jest rzeczą trudno od- 
dychać prawidłowo i przyzwyczajać się 
do prawidłowego oddechu. I nie wiele cza 
su wymaga dzienna gimnastyka oddecho- 


dawał poznać, że dreszcze są si 


tym oknie, 


wa, Kto uprawia gimnastykę ciała, ten 
gimnastykę oddechową  przedsięweźmie 
przed albo po gimnastyce zwykłej, Nale- 
ży ją jednakże powtórzyć przed snem. Kto 
ma wiele wolnego czasu, niech ćwiczy od 
dech swój i podczas dnia, ponieważ wsku 
tek jest tym większy, im więcej się Ćwi- 
czy, 

Przy ćwiczeniach oddechowych nie na 
leży się męczyć. Oddech powinien być ła 
twy, miękki, harmonijny, nie przeszkadza 
jący cyrkulacji krwi, 

Ćwiczenia oddechowe należy wykony- 
wać przy otwartych oknach, względnie 
na wolnym powietrzu, Można przy nich 
spoczywać na ziemi, mając pod głową pła 
ską poduszkę, można również stać czy sie 
dzięć. Postawa musi być prosta, ale nie 
wymęczona. Tułów winien być pozbawio 
ny wszelkiego ciśnienia, Teraz rozszerza- 
my klatkę piersiową i muskuły brzucha, 


tak dalece, jak możemy to uczynić, nie od | 


czuwając zmęczenia, Rozszerzone trzyma 
się przez chwilę, następnie ściąga się po- 
woli. Czynność tę powtarza się 5 do 7 ra- 
zy, Jeżeli po pewnym czasie spostrzeżemy, 
że czynimy w tej gimnastyce postępy, to 
rozszerzamy teraz piersi i tułów w prze- 
ciągu 4 sekund, pozostawiamy je rozsze- 
rzonymi przez dalsze cztery sekundy, i 
ściągamy je powoli po 8 sekundach. 


ine i gwałtowne. 


jnien gustem narzeczonej. 


dziców panny zostały już pobłogosławione, 
młodzieniec powinien wysyłać codziennie, 
ubranego w nową liberię służącego, do 
mieszkania panny z poleceniem wręczen,a 
jej pięknego bukietu kwiatów i zapytamia 
się, w imieniu pana swego oczywiście, 
jak spała, jak się czuje, co jej się śniło, i, 
czy nie ma jakich specjalnych życzeń o- 
raz, jak zamierza spędzić dzień. 

Jeżeli panna wybierze się na przejaż- 
dżkę powozem, narzeczony winien jechać 
z lewej strony przy drzwiczkach powozu 
konno, koniecznie z odkrytą głową, trzyma 
jąc kapelusz w ręku, zwracając się ciągle 
twarzą w stronę marzeczonej i bawiąc ją 
rozmową. Kiedy panna wysiada z powozu, 
narzeczony musi zeskoczyć z konia, otwo 
rzyć drzwiczki, opuścić stopień powozu i 
podać wysiadającej pannie rękę. Przy sto 
le narzeczony powinien mnalewać swojej 
narzeczonej wino do kieliszka, podawać 
jej potrawy i zmieniać talerze. 

Po oficjalnych Qroczystych zaręczy= 
nach do obowiązków narzeczonego przyby 
wa obowiązek sprawienia pannie służącej 
narzeczonej dwóch nowych sukien i dwóch 
par bucików, przy czym kierować się wi- 
Pomadto powi- 
nien codzień przynieść osobiście swej ną- 
rzeczonej jakiś klejnocik złoty, a przynńj- 
mniej srebrny”. 

Jak widzimy z powyższych wskazówek 
obowiązki narzeczonego były w owych 
czasach bardzo kłopotliwe, a zwłaszcza 
kosztowne. 


PODSŁUCHANE 


— Tak bardzo boli pana ząb? Hm, gdy- 
by to był mój ząb, dałbym go sobie wyr- 
wąć! 

— Ja bym również to uczynił, gdyby to 
był pański ząb! 


Z 


jest dobrze. Objęła go i przytuliła się mocno... 


Duanowi 


Concordia MERREL 


Jacqueline 


emee A = 


my ANNEGAD 


Powiesć 


,.zuęiszek Pabat. 


— (Ciepiej... Dziękuję! — odpowiedziała Jacqueline 
jakby z wahaniem. 

— Na pewno? 

— Tak — szczęknęła zębami. 

— Jackie, ty nie mówisz prawdy.. Tobie zimno.. 

Poszukał jej ręki, zgubionej w wielkim rękawie. 

— Nic mi nie jest... — Siłą powstrzymywała się od 
szczękania zębami. 

Duan przysunął się bliżej. Niespokojnie objął ją za 
obie ręce, zimne i wilgotne. 

— Dlaczego mi nie powiedziałaś? — I przysunął się 
jeszcze bliżej. 

— Nic mi nie jest, już ci raz mówiłam... Daj mi spo- 
kój — zawołała rozdrażniona, chcąc się odsunąć. 

Coś dziwnego się z nią dzieje. Jest zupełnie bezsilna 
Grota wiruje naokoło niej mglistym kręgiem. Jacqueline 
strąca z głowy filcowy kapelusik, zagłębia palce we wło- 
powstrzymać zawrót 


sy, jakby tym > sposobem mogła 


głowy... 
Później spostrzegła, że Duan trzyma jej przy ustach 
kubek od termosu, Poczuła w gardle ciepłą herbatę.: Ku- 


bek kastan He 


przywróciła przytomność i dodała troszkę ciepła. 


stukał o zęby z odgłosem etów. bata 


Ja- 
cqueline zobaczyła nad sobą jego twarz, wyczuła niepo 


kój w spojrzeniu, Masował jej chłodne ręce. Po chwili 


zrobiło jej się lepiej. Usiadła prosto i wyrwała gniew 
j się Iepiej | : > 


ręce, 


Odbito w drukarni Jana Stypułkowekiego, 


Duan nie namyślał się dłużej. Usiadł znów blisko niej, 
oparł się o ścianę, objął żonę i przyciągnął do siebie. 
Znałazła siły, żeby się oburzyć. 

— |Jak śmiesz.. P...puść mnie..! — Znów to jąkanie 
i drżenie ust: 

— Ach, ty smarkata! — ofuknął ją z jakąś szorstką 
czułością, jeszcze mocniej przyciskając do siebie. 

— Puść... Puść... 

— Uspokój się... 
Tak. — Szarpała się jak szalona. — Tak nienawistne io 
Innego ciepła prócz wła- 


Muszę cię przycisnąć do siebie... 


dla ciebie objęcie ale trudno. 
snego nie mogę ci użyczyć. 
Jacqueline jeszcze raz spróbowała się 
była osłabiona. Łatwo więc sobie z nią p wadził. Przyci- 
nagle niewymo- 


wyrwać, ale 


snął i trzymał. Znieruchomiała, ogarnięta 
wnie błogim poczuciem jego blisk ści i ciepła. Poczuła 
się słaba i mała. Zwisła bezwładnie w uścisku ramion mę- 
ża, z głową wspartą o jego piersi. Usłyszał jej głos, Ci- 
nego dziecka: 


chutki i saby jak u zmęczo 


— Henryku, zimno mi, mam dreszcze I W głowie mi 


się kręci. 
Duan był przerażony, ale odp wiedział zupełnie spo- 
kojnie: l 
Przytul się do mnie, Jackie, Przytul się jak naj- 

mocniej... 
Była taka biedna w tej chwili, że zapomniała o Wszy- 


stkim innym, o nieprzyjażm z m, o urażach, o krzy= 


wdzie, jaką jej wyrządził, o swoich w zględem niego po- 
dcirzeniach, o Fredzie, o liście do Fredy. Wiedziała tyl- 
ko, że te silne ramiona osłoniły ją przeć zimnem, Ze | 


w Łodzi, Żwirki 2, 


Początkowo wydawało się, że Jacqueline 
trzęsie się coraz silniej. Oddychała nierówno, chwilami, 
urywanie jak wśród łkań, Ale serce — Dan cieszył się! 
Dotknął ręką jej czola, 
Dzięki Bogu, nie ma go- 


— biło. spokojnie i normalnie. 
wpierw odgarnąwszy włosy. 
rączki! Może skończy się na lekkim przeziębieniu... Żeby 
nie zmęczenie, możeby się tak łatwo nie dała... 

Duan był w dalszym ciągu niespokojny, ale już nie 
tak bardzo... Niedługo odetchnął naprawdę, bo Jacque:i- 
ne przestała drżeć, zaczęła oddychać regularnie, rozgrza- 
ła się... Westchnęła, ułożyła się wygodnie i usnęła jak 
dziecko. 


We śnie rozluźniła ręce. Duan siedział nieruchomo 


Patrzył posępnie to na zwichrzone ciemne loki śpiącej, t9 
na krąg światła na szorstkiej ścianie skalnej na wprost... 
Czas upływał w ciszy. Jacqueline spała głęboko. Dua1, 
Í Í 


pewny, że się łatwo nie obudzi, poruszył się i sięgnął do 


latarki, żeby zgasić. Nie był pewny, na jak dlugo wy- 


starczy bateria i nie chciał marnować światła, bo mogł» 
być potrzebne, Czuwał po ciemku, wiernie, 3 oddaniem, 
bez myśli o sobie, nad śpiącą żoną. Niech się tylko wy- 


śpi ciepło i wygodnie, to może skończy się na błshym 


przeziębieniu... Znał ją, at dobrze, jakie następ- 


stwa mogłyby mieć poważne przeziębienie Więc czuwał 


nad jej snem ly, a godziny upływały... 
Bliskość żony, miękkie objęcia jej ramior, ŚWiado* 


imość jej urody, tkliwość — wszystk > mczło się stat 
icbezpieczne dla niego. Ale poddając się urokowi, trzy” 
mał zmysły na wodzy, a głowę w stanie trzeźwości.. T4- 
eż po pewnym c I nö si nie jak ona 
a 


an Styputkowski. 
toman Furmański- 
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_Maluczko, a w zagranicznych encyklopediach 


irować jako: prawdziwy dziwoląo. 


ka polityka emeryfalna. 


| 


w 


Ze sfer zainteresowanych otrzymaliśmy 


_ następujące uwagi; 


Ostatnio przycichło trochę o sprawie 
emerytalnej. Zapewne dlatego, że samy 
Emeryci coraz mniej gios podnoszą, ułago 
dzeni trochę poprawkami w ich losie, ü- 

slusznie przez izby ustawc- 
Naprawiono najbardziej rażące 
zwłaszcza w stosunku do tzw. 


dawcze. 
krzywdy, 


emerytów zaborczych, wyrównano niektó,2 


Chropowatości, odsunięto od najbiedniej- 
szych emerytów widmo śmierci głodowej, 
ale to nie znaczy wcale, że sprawa emery- 
talna przestała interesować opinię publicz- 
ną. 


Choćbyśmy nawet przyjęli rzecz nie- 


prawdopodobną, że sami emeryci będą 48 


towoleni, to pozostanie jeszcze zagadnie- 
nie emerytalne o pierwszorzędnym znacze 
niu. Z tego punktu widzenia warto się zì- 
poznać z wydaną ostatnio książką b. mi- 
nistra skarbu prof. Jerzego Michalskieyo, 
który już w roku 1925 stał na czele ko- 
misji badającej stan emerytur, który już 
wtedy wykazal katastrofalny stan tej spra 


wy, którego głos pozostał głosem wołają= 


cego na puszczy — aż doszło do dzjsjej- 


szego, niesłychanego wprost chaosu. 
Prawdziwą niespodziankę stanowią wy 


% 


| 


niki obliczeń ilości emerytów, dokonarc 
przez pana Michalskiego. Okazuje się bi- 
wiem, że łączna Jiczba osób, pobierających 
zaopatrzenie emerytalne, wraz z rentą ii- 
walidzką i różnego rodzaju pensjami ze 
Skarbu Państwa, z funduszów monopoli i 
przedsiębiorstw państwowych, wynosi obe 
cenie już 400 tysięcy osób. Ilość czynnych 
pracowników naszej administracji monopo 
li i przedsiębiorstw państwowych wynosi 
zaś 446 tysięcy osób. Ponieważ ilość: eme 
rytów szybko rośnie, przeto autor stwier- 
dza, że „w ciągw najbliższych kilku lat, 
pięciu, czy sześciu” ilość emerytur zrówna 
się z liczbą pracowników aktywnych. Czy 
li, źe za lat 7 czy 8, zacznie ją już prze- 
wyższać! Staniemy się już włedy praw- 
dziwym dziwolągiem na kuli ziemskiej. w 
zagranicznych encyklopediach będziemy fi 
gurować jako przykład bezsensownej poi- 
tyki emerytalnej, 

Dodajmy, że na emerytury dziś wyda- 
jemy 400 milionów zł, a więc przeszło po- 
łowę tego, co wydajemy na armię. 

Prof. Michalski przytacza szereg wpros: 
sensacyjnych przykładów gospodarki ems 
rytalnej, stwierdza wadliwość ustawy eme 
rytalnej, ale obciąża przede wszystkim pe 
litykę personalną, tzn. politykę angażowa- 
nia i zwalniania pracowników. Angaźowa- 
no do pracy jednostki nie nadające się, bez 
kwalifikacji, które trzeba było zwałni ać. 


PECHO” 


011 milionów złotych mniej 


zebrano w lym roku ma „PomocZimową” 


Bilans zbiórki w gotówce i naturaliach: 
wykazał na 1 kwietnia rb. około 26 mil 
zł. Nie mówiąc już o tym, że w tej kws- 


cie mieści się dotacja Funduszu Pracy aa 
rzecz Pomocy Zimowej, wynosząca 7 mi- 
bardzo odbiegamy w roku bieżą- 
zebranych w czasie zeszło- 
Dędaimy jeszcze i 1t 


lionów, 
cym od sum 
ro w aj kampanii, 


LATOSOWAŁ 


GRYPA PRZEZIEBIENIE 
BÓLE GŁOWY ZEROÓW;t 


ISOAJAC ORYGINALNYCH PROSŁAÓW in rata 1 p KOGUTKIER" 
GDyż SA JUŻ NALL ADOWNICTWA 


ŻĄOAJCIE PROSZKÓW „MIGRENO -NERVOSIN” 
TYLKO w NOWYM UPAKOWAŃNIU 


TO REBKACH HIGIENICZNYCH 


MUZEA — BIBLIOTEKI — WYSTAWY 
Miejską Biblioteka Publiczna (ul. Andrzeja 14) 


otwarta dla pubłiczności codziennie, prócz niedziel 

i świąt od gœ 10 do 2i, w soboty od g. 10 do 19, 
Miejska Czytelnia Pism i Wypożyczalnia Ksią= 

iek dlu doroslych (wl. Rokicińska 1) otwarta dia 


że w kwocie ok. 37 milionów zł, zebsa-| 
nych w czasie akcji ubiegłej mieści się 
tylko- 3 milionowa dotacja Funduszu Pra- 
cy. 

Jeżeli zbiórka zą kwiecień i częściowo 
za maj nie wykaże się zastosowaniem ja- 
kichś nadzwyczajnych środków, da ona w 
najlepszym razje około 4 miln, ziotych, 
czyji razem około 30 milionów złotych -- 
łącznie w gotówce i naturaliach. 


Preliminarz zestawiony był tak, by p” 
mimo obniżenia świadczeń dla rzesz pia- 
cowniczych, zebrana kwota dorównała e9 
najmniej kwocie zeszłorocznej. Tymczi- 
sem, odliczywszy różnicę dotacji Funduszu 
Pracy, zwiększoną w roku bieżącym © 4 
miliony, zbierzemy o około 11 milionów 
mniej, Jest to kwota której nie zastąpimy 
tylko samym stwierdzeniem faktu, 

Z drugiej strony, wynika, z prelimina= 
rza, że tak wielki niedobór pochodzi jedy- 
nie z niedotrzymania przez całe masy oby 
wateli swoich zobowiązań. Więcej nawet 
i stwierdzić należy, że nie tylko nie wy- 
płacone zostały zaległości za rok ubieg:y, 
ale powstały liczne rzesze obywateli w 


roku bieżącym, którzy wzięli sobie za 
wzór najgorszych członków  społeczeń- 


stwa. 

Jasne jest, że nie unikniemy komiecz- 
ności pokrycia wspomnianego niedoboru. 
Pokryć je musi spojeczeństwo, gdyż, dola- 


Z życia ubezpieczonych. | 


Szczęście w pralini. | 


— Mamusi, już maj się zbliża, coraz ła= 
dniej na dworze i coraz duszniej w mieszka. 
niu... Co to będzie, mamusiu jak wakacje 
przyjdą?,, To my w tym roku nie wyjedzie= 
my z miasta na letnisko? Moja akieżanka 
Kazia z pierwszego piętra — od pana dokto- 
ra — fo padobno aż nad. morze pojedzie! 

Ciche, ciężkie” westchnienie zmieszane Z 
parą bijącą cd rozpaionego żelazką... Ma- 
musia kończy prasowanie biefizny. Z zadu- 
chem pary — wiją się niewesołe myśli mat=* 
czyne... Tak, jest coraz ciężej. Ubiegłego la= 
ta udało się jakimś cudem wyjechać z wąt- 
iym dzieckiem na parę tygodni. Boże co to. 
było radcsnego pisku na widok lasu, rzeki, 
taki. Poprostu udało się wtedy wykraść złe- 
mu losowi tych kilkanaście szczęśliwych dni. 
Mała  siedmicretnia Stasia wróciła WW- 
czas jakaś inna z wakacji, odmieniona: ży= 
wa, riumiana, wesojutka.., 

Lecz cóż; w twardej walce o byt, © każ- 
dy dzień, w niewygodzie, w dusznym i ma- 
iym mieszkanku — dziecko zuów zwątiało, 
posmutniało, przygasło, | jeszcze te wakacje 
ida... Mowy nie nia, żeby się udalo w tym 
roku wyjechać choćby na 2 — 3 tygodnie, 

albo przynajmniej wysłać gdzieś dziecko, 
Zarobki męża, okrojone do niesłychanych 
granic. Cóż taki woźny podrzędnego biura «| 
może odłożyć na wakacje ze swej głodowej © 
ensjil A z prania bielizny też trudno wyżyć: 
ęce wprost maleja przy żelazku, a jedno- ! 
cześnie rośnie į nabrzmięwa jakaś bolesna 
rana w duszy: jej mała, drobna Stasia w tym `] 
roku nigdzie latem nie wyjedzie, nie zobaczy . | 
łąki, lasu, rzeki. U | 

Tymczasem dziecko nieświadome bólu i 
rozterki szarpiącej serce matki przygasa 
głosikiem snúje dalej swoje móTzenia © Ga 
necznej, . zaczarowanej krainie letnich wae- 
kacyj: 

— Wiesz, mamusiu, przecież na wsi to ja 
mogę nawet boso biegać... O w tej starej SU 
kience. To cóż, że taka licha, Wypierze się, 


` 
+, 
4 
- 


odprasuje i już można jechać, Nawet į lalkę 
możnaby zabrać. Żeby tylko prędzej te wa- 4 
kacije., icz. 


publiczności codziennie, prócz sobót, niedziel i 
świąt, od g. 14 do 21. * 
Ji Miejska Czytelnia Pism i Wypożyczalnia Krig 
iek dla doroslych (ul. Rzgowsku 74) otwarta dlo 
publiczności codziennie, prócz sobót, miedzi j 
świgi od g, 14 do 21. 

Miejskie Muzeum Przyrodniczo » Pedagogiczne 


cje publiczne osiągnejy maksimalną wys” 
kość, Skądinąd mamy pewność, że środki 
wywarcia presji znajdą się i skcja dotęć 
nie zostanie zakończona, dopóki nie zosia 
ną zrealizowane deklaracje na Pomoc Zi- 


i zapytania 
oczywiść e, 
się śniło, i, 
(życzeń 9- 
i 


Z drugiej strony, w calym szeregu dziat)w 

administracyjnych przenoszono na emery= 

tury tysiące ludzi przedwcześnie, gdyż pra 

cowników w pelni sił i zdrowia, c9 wię” 
| cej, ọ wysokich nieraz kwalifikacjach. 


— Matka milczy, Wię dobrze; ni 
marzeń jej dziecka. I choć Stasia jest padam 
biedziutka i nad wyraz głodna powietrza, | 
dora i przestrzeńi — co tu gadać: nic Zi 


na przejaż- Łódź, Piotrkowska 16 i 65 ; wą. To jest jedyny wniosek logiczay,, tego! 
nien jechać TA. 101-701 i 266-50 Prof, Michalski maluje sytuację w Naj- | (Park Sienkiewicza). Driały: zoologiczny, botani- R das gry » rid K PRES, Fhyba, żeby... zi 
wskazuje jednak | czny, minerslogiczoy i ochrony przyrody — otwarte Niepewne jeszcze x: 


czarniejszych barwach, 
przy tym mądre środki 
raz, gdy sprawy zaszł 


9 do 16, w nie i głuche karp 


mienicy wieści, że — podrbno — karze 
Ubezpieczalni Społecznęi mają zapisywać na 
kolonie letnie dzieci rodziców ubezpieczo” 
nych, że Ubezpieczalnia bezpłatnie wysyła _ 
zapisane dzięci na czterotygadniowy wypo” 
czynek letni, RA | 


Na myśl o tym — niesprkclnie kołacze © 
się serce w strudzonej piersi  matczynej. m A 
irwogą niemą patrzą się wyblakie | mydłem © 
zżarte oczy na zegar: piąta dochodzi, zaraz 
mąż wróci z pracy — miał dziś dowiedzieć 


ich powoziu 
wą, trzytna 
c się ciąg!e 
i bawiąc ją 
lz powożu, | 
konia, otwo 
| powozu i 
ę. Przy sto 
wać swojej 


dła publiczności codziennie od 6. 
dziele od g 10 do 14 

Miejskie Muzeum Etwogreficzne (ul. Piotrkow» 
ska 104). Dział etnograficzny i prehistoryczcy =j 
otwarie dia publirzneśtci w środy, piątki, soboty | 
i niedziele w godzinach od 10 do 16, | 

Miejskie Muzeum Historii i Sztuki im, J. i K 
Rartoszewiczów (Plac Wolności 1). Działy: sztuka” 
XIX wieko | międzynarodowa sztuko modernisty= 
czna — otwarte dla publiczności w środy, soboty 
i niedziele w godzinech od 10 do 15. i 


zaradcze, Oby te- 
na skraj przepaść, 


Wycieczka 


do Bulcareszłu 
Ryczałty : 


inowrocław 


głos jego został wysłuchany, gdzie nale- 
ży! 


Wycieczka | 
„Zielone Święta 


w Rzymie” 


podawać Wastawa Salar Vanf 
s ystawa Związku Zawodowego Polskich Arty. Y ) y pr : 
Morszym sów > Plasyków w Łodsj w LPS, Park Sienkie- od dn. 2 do 116 1938 r. się, czy jest choć źdźbło prawdy w pogłos- 
Cena zł 210.— kach a koloniach letnich dla dzieci. 


wicza, | 
Salon Sztuk Pięknych Korola Endego, Nawrot 8 


tel. 15355 j 
Telefonu j 


1 zaręczy= 
ego przyby 
ie służącej 
ien i dwóch 


Muszyna : -Wiem dugnienie schodów m= jakieś inn 


pośpieszne, o. . yte 
z Du? od progu radosny, od szczęścia zmie- 


niony glos ojea: 


zę zwiedzanięm 


Budapesztu 


Ti 
e S NN < rozna" 


jycieczki Paryż N 6 
rąć si n "BB i ie © ` i k 4 
PE Wycieczki do aryza IEDOS „I | | pogowie Cewa Neia SPE A — Staska! Do góry.uszy! „Jedziesz 
adto powi- PEWNOŚCI Pogotowie Miejskie 102-80. | AS | | BÓryA 
AE w BE i E ea enerji | całe cztery godne i wieś! Gnam. pro 
je swej ni- Pogotowie Prywatne Lek. Chrz. 1111-90 /F i im. Ą “Rio ji |od doktora Pbozpieczdkił Tam jaż zapisuj 
a przynij- Od ORYGINALNE TYLKO Straż Pożarna tel, 8. iorenc | dzieci na kolonie letnie. | = yi oz 
powiedzi Redakcji. S TYM ZR A Ubezpieczalnia 197-65. 3 Ut || Żawrzało w ałym mięszkanky. Nową 
wskazówek ,„ Stały Czytelnik: Wiadomości o księżnje 'u- BEZGRANICZNIE IN | Zapis, i infor fis radost; cipi Eee A, Świcz, — | 
ję ruch Vannie, królowej Faridzie, królowej Geraldiwe | $. T Aa 4 | pisz 1 Miormack Zi | 0 PR | i à j 
j au pęt itp. nie świadczą o przekonaniach pasy dj A ELAS YCZNE | ą oas Lits j ok TETE e OTET. f 
ZWIASZC cznych agencyj telegraficznych i pism, które ie | W P {0 s . A z: 
podają, a zaspokafaja Jedynie ciekawość Cz7-| Ho wer £ I IN | | | Dr E E K 54 E RT i 
ur ommen telniczęk, które tymi wypadkami się inferesuią fai EA A IOSD. $ x Łódź, PIOTRKOWSKA 68 - dk = A 
Z tą ciekawością kobiecą brzydsza połowa ro ATEN ALI: Tica | twych szyb, luster, metali i platerów — to CY gk Nae choroby weneryczne i skórme | 


telefon 170-70.. l 


dzaju ludzkiego niestety musi się pogodzić... płyn do czyszczenia LUNA. 


w, 9 Pierackiego © (Ewangelicka) 
DEANTA A | ai z ian we | pa treśt otioszen gm, BRAUN 
p ró ( | cziadališmy 25 lodzi podwodnych i kilkanascie | redakcia BAT odpowiada , $ ' Pro ód PZA. 
w » pod gorącego BIE : a ioch peb» dlate meen 3 kA Krój: fw | m—— aa a nn „e Choroby skórne i wentryczne j 
p »rzywięziong większą ilość ochotników Z Pisz- . . = : - 1 
do chiodnych podiniichów yy bBolsce emi A a OA śię, jednak na statek i u- Dr med. Henryk Tomkowski ul, Cegielnian? 4 el, 100. s7 


daliśmy się w piękuą zé , spokojnym lazu- r 
| iny SiĘ piękyą zatokę, spokojnym ia Choroby wenorycza” moczopielone | skórne Przyjmuje od 8 do 1-ef'1 5-0 wiecz. © : 
i IL 


rowy morzem, skapeyym w palących promie- > wyró z 00000000 
Na końcu grobli oblanej z obu stron mia- Dr „med, N ITECKI d 


ANE 


? Hm, gdy- 
sobie wyr- i 


it, gdyby to 


marmurów, posągów, mundurów, strojów liur- 
zicznych, wspaniale procesje i W ysoko piesio- 
na postać pialestatyozna Namiestnika Ciny sti- 
sowego, blogosiawiacego nięzkiczonym TZESZOW 


À c 
ac niach słonecznych ua Capri. Z daleka ogiadaii- | 6.gę *terpm'a 2. Telefon 118-33 
zem, które robi dziwne na wszystkich wraże» choroby skórne. weneryczne 


śmy wspaniały dywyący Wezuwiusz, ruiny Por przyjmuje od 9 — 12 1 8 — 9 wice, 
7 rei i fierkwanwu oraz Sorento, Niezapomażana w miedzieig į święta od — 12, w poł, 
p: nie, znajduje się Wenecja, Tuż przed dworcem ~ ' moczepiciowe: 


włoskich mizy- 


podróż, urozmaicēża śpiewem 


; zd Fo k f ierni = z "zatarte wrażelie, które | ków Soo w ; , ro 

Jacqueline przepływa Canale Grande, którego zieloukawa | wiernym  uczynila niezatarte wiażenić, o. ków, którzy nam towarzyszyji na statku. 19 Dr Med, NAWROT 32, front l piętro, — Tel, 2139-18 

i i woda lśmi się w słońcu. Po kanae uwijają sią | ustokrotniło się, gdy ze wszystkich polskich pief | wspaniałym obiedzie w zęduym hotelu] £, x.o ga Pa e WS 
chwila l i ? W SORE PO KABES YAPITA | al 4 4% z ; t Polskę” PUNRYR OVIOGHO W PIETWSEOFESSYY ei rzyjmujo od 8—9%0 r od 6% w 

, vilami, barki pełne jasuych zieionych, beczek, skrzyń, | Si dobył się potężny hymn „łoże, Co$ Polskę ,| na Capri, rozkoszowaliśmy się pięknym wido- S, K L A C Z K W t = eia | święta od 8-13 w po ©] 


ołteźnicitw» : choroby 4>3i8Ż) 
PIOTRKOWSKA. 99, tel. 213-66. 
przyjm, codz. od 19 — 12 i od 5 — 8 7 pol 


PAULINA LEWI 


uapelnił starą Świątynię Piotrowa, odbil się p0: | kiem z tarasu hotelowego, podziwiając dojrze- 


czaruym ; y Ae gA z "acl | 
tężnym echem w wynioslej kopule i rozpływa | Cytryny i pomarańcze. 


czarne gondole z  miajestatycznymi 

wioślarzami stojącymi ua tyle łodzi. 

Zjadamy śniadanie w pobliżu hotelu tuż nad 

kanałem i wyjeżdżamy waporetkami — malym | ** 

statęczkami na Flac Św. Marka. Przesuwamw | BICZYM 
Í 


cieszył się! i 
ą jej czoła, 

nie ma go- 
eniu... Żeby T 


Jr AENRYKOWSKI 
Specjalista chorób węnerycznych skórnych © E 
1 soksaslzych h 


front | piętro J 

ul Traużuśka 9, “w db 
przyjmuje od $—11 reno, % pr m: 44 
chorób kobiecych 1 mkuszorią w niedziełę | święta od 2:20 po i 


się ua Świat cały. Tego podniosjezo momenli Wycieczka ua Capri była prawdziwym wy- 
nikt chyba nigdy nie zapomni: W jednej ye, poczymkiem i wspaniały rozrywką. Nie wszy- 
7 ip t i ŻY IĘCZEWĆ; ; ctlciy $ a : d j 
wydał się trud podróży i zmęczę | stkiu iednak poszła na zdrowie. W drodze bn: 
| 
| 


| się wśróyd jakoby wyrastających z wody Pata- gdy zabrzimiała zgodnie > potężnie la MIEKŻ | wiem powrotnej zerwał się silny wicher, powe 
|... ców, oka'ających z obu stron kanał, mijamy pie | PIESA polska, nigdy z takim przejęciem me 


śpiewana. Fo skończonym dlugim nabożeństw.e 
` 


stąła olbrzysnia fala, która zalewała pokład, tak 


chliwy plac targowy dla ryb i warzyw i za- » wszyscy schrouij Się cabin, Tu jednak 
Spoci 


ale już nie PERERIN a 
D b t trzymujemy się na Placu Św. Marka Zwiedza- ała ea eng mne ` poi, AR 10 zapanowała,. clioroba morska į zamiast do Nea . teg 4 
| acqueli- - + alea i si rao = Aahe 'wierć n : A zebrały s na olbrzymim) „a; $> ILERE E-a miast q x ia pF ? 
Jacquet l my olbrzymią bazylikę, pelpą złotych mozaik i e ary lana opp ZO27A R, + | *. p zee bis: poju, uiektórzy zbłądziłi do.. Rygi, żalując, że ŚróciiaiejSKiA 28 tel. 240-10 sę 
ie, rozgrza- ozdób, pałac dożów z jego więzieniami średnio] P'acU prze bazyliką, by WZĪĘ c. 0 |iedli ten wspaniały obiad włoski na. Capri j $ BĘ ás $i LJ © 5% 
3 Wiecznymi, kręcimy się wśród gołębi na skąpa gosławieństwie Ojca $w. — Urbi et orbi — Ssi Odważwiejśsi trzymail się sa dziobię statku, | przyjmuje 0d W=2 1 of t$ wiem ig 
PE; wagi dzicionego z ba'konu zewsętrzdczo bazyliki, pkt; SR WY. PS WE REC | rer x : M cini Spec. chorób skórnych I węnerycznych 


usnęła jak 


rozkoszując się cudnym, groźsymi widekiein $p s 
trzonych fal j opierając się wichrówi, jak praw- 
dziwe „wiigi morskie”. Pod osłoną Wezuwiusza, 
gdzie fala była mniejsza szczęśliwie dobiyśuiy 
do portu. Z powódu wzburzonego morza lie 
oglądaliśmy lednsk „groty lazurowej'. Należy 
nadmienić, że część pie'grzymów pójechała do 


PIOTRKOWSKĄ 90, tel, 129-45 
Przyjmuje od 8—2 i od 6—9 wiecz, 
w miedz. i święta od 8—2 po poł. 


Dr HELLER 


Spec. chorób wonorycznych, moczopiciowych 


nym w słońcu Płucu, ogiadajac mąlestatyczne 
udow'e, świadczące o bogactwie dawnej repu- 
bliki weneckiej, 

- Spieszymiy sig, bo mamy jeszcze zwiedzić 
Padwę. Olbrzymia bazylika św, Antoniego, je- 
go grób, nastroje poważnę pjelgrzyńiów, którzy 
żarliwie modla się, trzykiając śŚjoń na ścianie 


Wieczorem podobny thim zebrał się, by ozią 
dać znówu wspaniałą iluminacje bazyliki. Widos 
nigdzie niespotykany. Plac, kościół, kopuła i 


krzyż błyszczały nezliczonywi światłami i zni- | 


Dr. Mod. © 


TELIT TEL 


ac.chor wenerycznych, skóityebi seżsoslnych 
| ANDRZEJĄ $, telefon 159-49, 


nieruchomo 
| śpiącej, to 
14 wprost... 


czanii. 
Po pierwszych, 


potężnych wrażeniach piel- 


| z z z nań pm H e g R + 
: arm spy £1 * z i grzy m virze mieście i rozpoc s Š ; h wyjmuje od 8—11 rano od 6-9 wiam 
oko. Dúa A Marmurowej grobowca i ocierając nabyte tu | rzs oN. SAREL T pa idk orze Pompei i na „mały Wcziiwinsz”. m mioda. 4 święta od d=-1 wp i skómych. 
ZYCH | Ea OCIOBAŃA. Zwiedzamy jeszczę kaplicę p= a prawi $ SE STES ERÓAŃ Éi ięte: = Z Z Rzynu wyjechaliśmy w środę w noy, TRAUGUTIŁ 8. Telefon 190,60 
cgi U Ską i dziwny w inng tus- me i rep. | TOWANYWI MEdRIĘ 3 20 b czo An- - 
rslą ką i odchodzimy w iunym już nastroju, Prze d u bialo przyjmujo od 8—11 4 od 4-8 wieczorem | 
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Imponującym tym pokazom przyglądało się z olbrzymim zaintereso 
waniem około 200 tysięcy widzów. Na zdjęciu — czołg w akcji 


na terenie ze spe cjalnie ustawionymi przeszkodami 
(mur z cegieł, rowy, płoty). 


| Z okazji rocznicy Konstytucji 3 maja odbył się w Warszawie z!ot samolotów har- 
| cerskich, wiozących adresy hołdownicze oraz dary dla Pana Prezydenta z całej Pol- 
ski. Ogółem przybyło 9 samolotów, wilanych na lotnisku przez starszyznę harcer- 
| ka. W godzinach popołudniowych władze Związku Harcerstwa Polskiego, piloci 
koc samolotów oraz dwie drużyny reprezentacyjne, wręczyły Panu Pre» 
zycentowi na. Zamku królewskim dary harcerskie, wśród których wyróżniał się mos 
del starej, poiskiej fregaty i wykonany z bursztynu modo! szkunera. Na zdjęciu 
moment wręczenia przez młodzież harcerską modelu starej, polskiej fregaty. 


rumuńskich samolotów pasażerskich. 


Poświęcenie 
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Na lotnisku w Bukareszcie odbyło się poświęcenie nowozakupionych samolotów pa 
jażerskich rumuńskich linii lotniczych „Lares“, które będą utrzymywały komunikację 
z Polską, Jugosławią, Czechosłowacją Włochami, Węgrami i Niemcami. 


wystawy imperialnej w Glasgow. 
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ji kiona „:7'elscy dokonali otwarcia wystawy imperialnej w Glasgow. Na zdję- 
tat Powitanie pary królewskiej przez dyrekcję wystawy. 


SWIAT NA KLISZY FOTOGRAFICZNEJ. | 


Wspaniałe pokazy wojskowe Odpusć św. Wojciecha w Gnieźnie ! 
NA POLACH 4OKOTOWSKICHI. 


Po defiladzie odbyły się w dniu 3 maja na Polach Mokotowskich wspaniałe pokazywojskowe, imitując „małą wojnę”, organi É 
zowane specjalnie dla publiczności przez władze wojskowe. 


| Efektowne popisy kawalerzystów t. zw. 


„OCZY*LUX-TORPEDY| 


| Niemcy uruchomili nowy typ lux-torpedy, 
| która pomimo 100 miejsc siedzących osią- 
ga przeciętną szybkość 195 km na godzinę. 
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Z okazji uroczystości ku czci św. Wojciecha, został odsłonięty w Bazylice Gnieźnień kawo: 
skiej św. Wojciecha, przez ks, kardynała Hlonda pomnik pierwszego Prymasa Od- lajemi 
| rodzonej Polski, zmarłego ks. kardynała Dalbora. Pomnik ten wykonany z brązu, Engs 
S ENEI PE | dłuta świetnego rzeźbiarza-zakonnika O. Efrema z Kcyni, przedstawia ks. kardyra- EN 
WOT | à ła Dalbora w pozycji klęczącej. Pomnik został ustawiony w kaplicy Matki Boskiej organ 
Samolot rozpoznawczy przekazuje meldunek. Częstochowskiej. Na zdjęciu — odsłonięty pomnik ks. kardynała Dalbora. 3 PR 
w 
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Kanclerz Hitler we Włoszech. 
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Powitanie kanclerza Hitlera w Rzymie przez Mussoliniego, Na lewo król Wiktor 
Emanuel HI. 


Turcja zdobyła „Puchar Narodów“, 
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W 13-stym międzynarodowym turnieju międzynarodowym w 
pa turecka, zdobywając „Puchar Narodów* Na zdjęciu: 
| reckiej gratulacje. 
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Rzymie zwyciężyła eki- 
Mussolini składa ekipie tu- 


jj 
ARo sinp SRA 


Dezerterem z pola 
obowiazku 
obywatelskiego 

jest ten, kto uchyla | 
się od ofiary | 

na Pomoc Zimową! | 

Konto P. K. O. 70.200 
Pomoc Zimowa 


"ainowsze zdjęcie króla bułgarskiego Bory sa IH z córką księżniczką Marią Luizą (na 
lewo) i następcą tronu księ ciem Symeonem (na >rawo), 


